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C. y nastąpi mli p n i  s e p u ?
Nadchcdzi sezon jesiennej kampa- 

idi politycznej. Narazie ogłoszono 
„zawieszenie broni". Przerwa musi 
być czymś zapełniona. Dosiadło się 
„konika masońskiego" i cwałuie na 
n«m jakby w Polsce nie było waż5 
n'cjszych zagadnień. W  ten sposób 
pragn ę się odwrócić uwagę od głów 
otgo problemu, iaki stanał obtctti 
na porządku dziennym polskiego ży 
cia politycznego. Sesja nadzwyczaj* 
na Sejmu została zamknięta. Z rodzi 
la ona miedzy innyi.11 nowa ordynac 
ie wyborczą do samorządu która nie 
zadowoliła właściwie nik go. Najm5 
iLej korzystną jest ona dla ty cli któr 
rvch woły w ów iej autorzy najbar­
dziej sie obawiają: obozu demokraty* 
cznego. Powiadają że wybory do sa* 
liiorządu maja stanowić niejako prze

w Ciechoslowatii
Praga P A T  Przed w yjazdem  d o  Pragi 

lord  Runcim an ośw iadczy ! przedstawicie* 
lora prasy, że liczy się z m iesięcznym  po* 
In rem w Pradze, nie jest jednak w ykluczo* 
ne, że misia jego potrw a trzy mie ;iące. 
l.o rd  Runcim an ośw iadczył także, że cho* 
cicż b iu ro  lego będzre się zn a jd ow a ło  w 
Pradze, to  jednak zw iedzi on  osob iście  te* 
reny, zamieszkałe przez m niejszości. Lord 
śunciman dod a ł, że w C zechosłow acji juz 

byl, lecz p o  czesku nie m ówi.
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ZO-sto minutowe posiedzenie 
parlamentu tzesniego

Praga PA T D ziś o  god z. 1 '.20 zebrał 
się p od  przew odnictw em  prezesa M alype* 
m  sejm czechosłow acki, p o  dłuższej prze* 
rwie. trwającej o d  i2  maja b. r. Posiedze* 
nie trw ało 20 minut. Jedynym  punktem po* 
rządku dziennego b y ło  uchwalenie w niosku 
o od łożen ie  na trzy miesiące terminu za* 
tatwienia przez sejm projektu  rządow ego 
ustawy o  inżynierach cyw ilnych . Po uchwr.* 
biyiu tego w niosku  sejm został zamknięty 
na czas n ieogran iczony .

giąd sil, próbę generalną Przed wybo 
isrri Parlamentarnymi Obóz reżimu5 
wy. dzisiaj skłócony, napewno 2 jed: 

-v się w przededniu wyborów.
Wobec polskiej aemokiacji staj? 

pytanie, czy wziąć udział w wybo5 
rach samorządowych, czy nie.

P/tanje niezwykle ważne. Sprawo5 
zdrniia z wieców, jakie odbywają P. 

S. i Stronnictwo Ludowe, notują

negatywną postawę mas wobec wy5 
borów, które odbyć sie maja na po­
dstawie antyaemoKratycznei ordy5 
racji. Nie można temu sie dziwić. 
Masy mają zdrowy instynkt i orjen5 
iują się dobrze. Jeśli chodzi o próbę 
sił, o obliczenie głosów — jak to w 
pewnych kołach się pisze, to różne są 
sposoby uzysk ima tej próby.

(Dokończenie na str. 3*ciej)
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11 zlotów młodzieży 
organizuje P. P. S.
Warszawa (teł.) Centralny wy­

dział P. P. S. organizuje w ciągu 
miesiąca września 11 wielkich zlo­
tów, w których przeciętnie weźmie 
udział od 3 — 10.000 ^.młodzieży. 
Zloty te odbędą się w Warszawie, 
Gdyni. Rzeszowie i innych większych 
miastach. Zloty oabędą się poa has­
łem obrony pokoju, przeciwko pro­
wokacjom narodowego socjalizmu 
i faszyzmu, zatrudnienia bezrobot­
nych. dostępu do szkół dla młodzie­
ży robotniczej i chłopskiej i t. d.

Stninictwo Pracy nip weźmie udziału
w obchodzie S3rnsiniet«ra Ludoweao

W  poniedziałek odbyło się posifc5 
, Ozenie wojewódzkiego zarządu Stron 
mełwa Pracy w Kraków e wespół z 
komitetem obchodu Cudu nad W is5 

który jak wiadomo jest wyłonić5 
ny przez Stronnictwu Narodowe. Na 
posiedzeniu tym Stronnictwo Pracy 
v5 jednomyślnym głosowaniu odrzu5 
ciło zaproszenie skierowane don w 
niedzielę przez Zjazd Powiatowy 
Stron. Ludowego do wzięcia udziału 
w uroczysioścńch „Czynu Chłopskie 
go". Jako powód uchwały pod my 
został fakt równoczesnego zaproszę5

nia do obchodu przez ludowców Pol5 
ikiej Pa”tii Socjalistycznej.

Uchwała Stronnictwa Pracy jest 
uieznuemic znamienna. Świadczy ona 
o zupełnym uginaniu sie i podpurząd 
kowywaniu tej partii wpływom i na' 
ciskom, wywieranym na nią ze stro* 
ny endecji. Stron. Pracy staje sie w 
chwili obecnej odnuga oboju endec5 
kiego, poddając się zupełnie i eg o ]{- 
niom wytycznym.

Fakt ten niewątpliwie dosadnie 
rolę odgrywaną przez Stron. Pracy 
naświetli ludowcom, którzy i tak bez

sby tniego entuzjazmu zaproszenie 
Stron. Pracy do swej uroczystości u5 
cnwab'11. Okazuje sie iasno. że j“dys 
nym rzeczywistym sojusznikiem wsi 
polskiej mogą być tylko ugrupowa* 
nia me mówiące tylko o demokracji, 
ale istotni j i szczerze demokratyczne- 
robotnik polski i inteligent pracujący.

sa

FBaZYZM Z B P O IM a  I O A M
w ,Akej iC-atOwi>cft.e<

Rzym. PAT. Prasa w dalszym 
ciągu omawia zagadnienie rasizmu 
włoskiego. „Regime Fascista*, po­
lemizując z ostatnią mową Piusa 11 
przeciwko rasizmowi, pisze: „mówi 
się, że akcja katolicka reprezentuje 
kościół oraz że zagiożenie jej by­
łoby aktem, skierowanym przeciw­
ko Ojcu Świętemu. Niezależnie od 
faktu, że faszym nie zna przeszkód, 
gdy walczy za naród i cywilizację 
włoska, nie sądzimy — pisze „Re­
gime Fascista" — aby papież mógł
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utożsamić się z akcją katolicką, któ­
ra stosov. nie do konkordatu nie mo­
że zajmować się problematami po­
litycznymi, interesujący mi państwo. 
Byłoby btedem liczyć na jakąś ak­
cję, rozpętaną przez włoską mło­
dzież katolicką, ponieważ w onliczu 
kwestii doktrynalnej ci, którzy po­
siadają legitymację partii faszystów 
skiej, nie omieszkaliby spełnić swe­
go obowiązku. W wypadku sprze­
cznych z sobą dyrektyw- młodzież 
włoska zachowałaby się w ten spo­
sób, że starzy" z akcji katolickiej 
zostaliby pognębieni. Młodzi, którzy 
mają duszę, wiarę i którzy czują 
się głęboko Włochami i Rzymiana­
mi, pozostahby wierni państwu i 
faszyzmowi.

Komitet
dla spraw uchodics^<h

Londyn (PAT). W  środę o godz. 
11 zbierze się w Foreign Office m ę- 
dzynai odowy komitet do sDraw u- 
chodźców Posiedzenie komitetu nie 
będzie publiczne, Foreign Office po­
dać ma prasie sprawozdanie

Niemiecka strofa specjalna
nad granfca polską

Berlin PAT. Przed kilku dnuum 
rozporządzeniem minictra spraw we* 
wnętrznych Rzeszy utworzone zosta* 
ły w pasie granicznym na niemiec5 
kiei granicy zachodniej strefy specjał 
ne

TT dniu dzisiejszym,' ukazał się w 
Rfcichsgezetzblatt pełny tekst podob5 
nego rozporządzenia co do granic 
wschodnich Rzeszy.

Epilog sądowy napada bojówki 
endecliiej no lokal P. P. S.
Częstochowa. Na wokandzie Są­

du Okręgowego znalazła się sprawa 
sześciu członkow Stronnictwa Na­
rodowego.

W dniu 3 czerwca, w godzinach 
wieczornych odbyło się w lokalu 
PPS przy ul. Strażackiej zebranie 
członków. Na zebranie to udaro się 
wejść także członkowi Stronnictw? 
Narodowego, ktorego zadaniem by­
ło wszczęcie awantury, poczem ze­
brana na ulicy bojówka endecka 
obsypała okna lokalu PPS gradem 
kamieni. Okna i ramy okienne ule 
gły całkowitemu zniszczeniu. Do­
szłoby z pewnością do rozlewu krwi, 
gdyby nie pojaw ienie się st. post. 
Nowińskiego. Gdy posterunkowemu 
nie udało się wszystkich uspokoić, 
strzelił dwukrotnie La postrach, na 
co z tłurńu posypał się na niego 
grad kamieni, [eden z nich zranił 
policjanta. Z tłumu oddano też kil­
ka strzałów.

Sąd sicazał Swiderskiego na 8 
miesięcy więzienia, resztę oskarżo­
nych uniewinnił.
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D uniwersytet wiejski
Ziemi Krakowskiej

(k) Jak już kilkarotm- donieśliśmy 
zawiązał się w Krakowie komitet bu 
dowy uniwersytetu wiejskiego ziemi 
krakowskiej. W  związku z tym ko' 
mitet postanow ił przeprowadzić na 
wsi tygodniową zbiórkę, tak w zbo- 
żu, jak i w pien.ądzadi na cele uni­
wersytetu

J.ednakże na taką zbiórkę ootrzeb' 
ne jest pozwolenie, w tym wypadku 
zależne od Urzędu Woiewodzkieg < 
w Krakowie. W  tej sprawie w imie> 
niu komitetu zgłosił się na posłucha­
nie do p. woiewody dr.Tymińskiego 
znakomity uczony prof. Kot. W  osra 
ti.im „Tiaście" organie Str. Ludowe­
go prof. Kot zamieszcza relacie z te* 
go,.oosluchama. Oto ona w najistot- 
niejszych wyjątkach:
W oj. Tymiński:

— Ja nie wiem to to ma być. W  ogć- 
Ie nie rozumiem po co istnieją te różne 
Spółdzielnie oiwiitowe, bo gdy ia tu 
mam do rozdziało 70 tysięcy złotych 
miodym chłopom na otwarcie warsztat 
łów pracy, rzemieślniczej, to okazuje się 
że ich nawet wydać nie mogę, wydałem 
zaledwie 10 tysięcy, bo nie ma kandydao 
łów kwalifikowanych, którzy by się wy: 
kazali ukończeniem odpowiednich szkół 
kuśnierskich, ślusarskich itp

Piof. Kot:
— Panie W ojewodo, to co Tan m ó; 

wi, jest oskarżeniem polityki szkolne* 
rządu, to nie oociąża odoowiedzialnoś-- 
cią żadnych spółdzielni oświatowych. 
Toż przecie rząd powinien wiedzieć, ja= 
kie szkoły zawodowe są potrzebne w da? 
nym okręgu i takie otwierać, które się 
ludności na coś przydadzą.

'Woi. Tymiński.
— A  pocóż Związki Młodzieży W iej; 

skiej nazywają spółdzielniami oświatowy
m i? Dlaczego nie kształcą zawodowo?

Prof. K ot:
— Związki Młodzieży prowadzą ruch 

spółdzielczy z wielkim wysiłkiem i wici; 
kim poświęceniem. Mozę się Pan W oje ; 
woda przekonać, jak studenci uniwersy; 
tetu, nawet z krzywdą dla swych stu; 
diów. zapracowują się, by prowadzić w 
nich czynność* handlowe, buchalterię itp

W oj. Tymiński
Ale 'a znam Gać i nie mogę się zgó; 

izić na taki kierunek oświaty, jaki Pa* 
nowie chcecie prow adź. Ja to muszę 
mieć szczegółowo opisane.

Prof. Kot:
— Dążymy do tegr, by założyć ty po. 

wy uniwersytet chłopski systemr duń« 
skiego, ęnuvdtvigowski

W  rezultacie dalszej rozmowy p. 
wojewoda swego zewolen* . na zbiór­
kę niŁ udzielił, Nie wiedział, co to 
sa uniwersytety wiejskie", a na kie' 
runek oświaty taki, jaki prowadzi u- 
rrwersytet w Gaci ni-* mógł sie zgo- 
c.zić... Powody umotywane i dość 
jasne...

Prawda o wolnie hiszpańskie!
Rzym PAT. „Tribuna“ omawiając 

przebieg bitwy która toczyła się od 
13 do 26 lipca r. b. w reionie Temel 
—Sagunt, informuje, że w bitwie tej 
brały udział dwie dewizie ochotni' 
cze włoskie „23 marca" i „Littorio" 
oraz dwie brygady „czarnych strzał" 
i ’,niebieskich strzał". Szczególna ro­
lę, według informacji dziennika, o- 
oeęrało w- bitwie lotnictwo włoskie 
dowodzone przez gen Bemasconi, 
Lotnictwo to dokonało 2808 iotów 
bojowych w ciągu 5630 godzin lotu 
oraz zrzuciło 760 tys. kg. materiału 
wybuchowego.

M a ń  Dąbrowski k  b r a s i e . . .
Przed nami na stole plik ilustracji... 

Leniwie przerzucamy strony, zapełnio 
ne zdję- !ami rorograficznymi... Już za 
mierzainy odłożyć na bok Pustracie, 
gdy oto wzrok zatizymuje się na zdię 
ciu, zamieszczonym w niedzielnym 
dodatku fotograficznym IKC. Duży 
fcimat zdięcia. Na dalszym planie 
p ekna will? na pierwszym gruPa dzie 
ci witająca starostę powiatowego dra 
WnęKa i naczelnego redaktora IKC. 
p. Mariana Dąbrowskiego. Pan sta­
rosta dobrotliwie uśmiechnięty całuje 
w czoło iedno z dziatek, a opodal o 
ki’ka kroków od niego przypatruje 
sie tej scenie w napoleońskiej posta­
wie rozrzewniony p. Dąbrowski. Peł 
nr oblicze pana na Pałacu Prasy Jaś­
nieje na zdjęciu, niby gwiazda przewo 
dnia dla obłąkanych wędrowców... 
Pod zdjęciem informuiący napis: 
...star. Pow. dr. Wnęk i nacz. red. 
IKC. M Dąbrowski zwiedziała dom 
dziecKa w Radziszowie...

r ik ślicznie, poiryś li sobie prze­
ciętny czytelnik IKC. Szkoda, że sta­
rosta Wnęk został przeniesiony do 
Tarnopola .. Dom w Radziszowie — 
t( Przecież symbol jego działalność:... 
no, a i nasz Dąbrowski poniósł przy 
tym wielki,, zasługi... pracuje cicho, 
skromnie, be- rozgłosu, zna sie na 
= tuce, chwali Hitlera, jakim prawem 
nie został znów posłem...

Powtarzamy: takie myśli nachodzą 
przeć iętnego czytelnika. A  inny czy 
telnik IKC.. więcej inteligentny, choć 
takjch jest bardzo mało, czyieliuk 
myślący, mający dobrą pamięć przy- 
Pominjr sobie, że na łamach IKC. na 
potkał na patetyczne artykuły że nie 
wał io pozwala ć na krzewienie idei 
nidpwąnjja. domów przeznaczonych 
J dzieci robo+uiczych. Takj czytel­
nik przypomina sobie dalej, że inicja­
torów- i realizatorów, tej tak obecnie 
dla odmiany reklamowanei przez IKC 
jdei mieszano z błotem, wytaczano 
jaknajcięższe .arzuty, mówiono na­
wet o próbach skomunizo wanla na­
szego życia...

Czas szybko mija... i teraz I.K.C. 
wynosi pod i iebiosa to. co jeszcze 
i?:e dawno było dla niego rzeczą nad- 
wyraz szkodliwą...

Koncrnjoaow ane
B I U R O  O R G A N I Z A C Y J N E  
iBUCHALTERYJNO-REWIZ VTJNE 

S. S A N D H A U S A
w  Krakowie
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Uważnv czytelnik IKC. pi*zypom­
ni sobie jeszcze, że właśnie jednym z 
pow*»dćw wytoczonej .przeciw dyr. 
Ir. Czarneckiemu be-Przekładne i
kampanii była wspaniałą realizacja 
idei budowy domów społecznych, a 
ni. jn. domów dziecka. Toż w Łody­
gowicach, w ( dirzanowie .(olbrzymi 
Dom Dziecka), w Krakowie fprzy 
ul. Żuławskiego 2 piętrowy Dom 
Dziecka) i wkońcu będący na ukoń­
czeniu dom w Wielkiej Fuszczy w 
r o - ,  bialskim — to dzieło i zasługa 
w Pierwszym rzędzie wicemarszałka 
Kwaśniewskiego i dyr. Czarnieckie 
go którzy—o tem ogólnie wiadomo 
— cały swój czas, wszystkie wy=iłk 
skierowali nr wypracowanie i zreali­
zowanie wielkiego planu niwestycyi 
s połecznych. Tak dom w Łodygowi 

■eh. w C irzanowic i w Krakowde, 
iak i Wielkie | Puszczy zostały wyou 
dowan* w okresie urzędowania wice­
marszałka Kwaśniew skiego i dyr 
Czarnieckiego. Nie wątpliwie, gdyby 
bezbrzeżna zawiść ludzka i nie oglą­
danie się na prawdziwy interes pań­

stwa nie Przeszkodziły, takich do­
mów mielibyśmy więce|...

Zaiste Międzykomunalny Związek 
Opieki Społecznej w Krakowie roz­
wijał pożyteczną działalność...

Kówrież dom w Radziszowie, o 
którym wspomnieliśmy na wstepie ze 
stał stworzony przede wszystkim 
wysiłkiem Międz. Kom. Zw. Opieki 
Spal. I tak związek ten jest hipotecz­
nym właścicielem 2 3 domu w Ra­
dziszowie, podczas gdy wydział po­
wiatowy tylko w 1/3, pomijając uż 
sam fakt, że inicjatywa i realizacja

krem scor i Tuuy .slonceuipudelK
była w głównej mierze zasługą ów-

i snych działaczy społecznych wi­
cem. Kwaśniewskiego i dyr. Czarnie- 
ck-ego.

Nie Poruszalibyśmy powyższej 
sprawy, gdyby nic wchodziły tu w 
gre niepokojące — raszym zdan.em 
symptomy. Tak niestety się dzieie, że 
vr naszym życiu panuie na każdym 
kroku zakłamanie. Jesteśmy świadka 
mi, jak niektóre grupy czy ludzie dys 
kontują dla siebie zasługi, do których

nie tylko że się nie przyczyniali, ale 
wręcz byli zainteresowani w laknaj- 
tiporczywszym rzucaniu kłód pod no 
gi. Okazuje się, że idea którą repre 
zentował dyr. Czarnecki była slusz 
na. była prawdziwie panstwowo-twó? 
tzą. Ponieważ osooa— me idea była 
ewym panom niewygrdna rozpoczę­
ła sie nagonka. O której przebiegu 
jesteśmy aż radto dobrze pc informo­
wani.

Trzeba wreszcie sPrawe wyjaśnić r 
tak jak istnieje ochrona pomysłów, 

, i odobme v-iiino się chronić zasługi 
Pp. wicemarszałek Kwaśniewski i dyr 

, Czarniecki pracowali z całym poświę 
ceniem me dla orderów nie dla jako 
wyś korzyści. Pracowali tak ą nie ina 
czej. bo byli przeświadczeni o swo­
jej słuszności bo przez nich wybraną 
dioga była celowa.

Jeszcze szereg innych rełleksd na­
suwa się w rwiązku ze zdjęciem w I. 
K. C. Kończąc, zapytujemy więc tyl­
ko: gdzieżeś był panie redaktorze Dą 

. browski wówczas, gdy wnoszono 
zręby domu w- Radziszowie? Wsty­
dzisz się odpowiedzi? Chmurzy ci się 
czoło? Przecierasz w zakłopotaniu 
złoty cfikier? Nie odpowiadaj: wi“  
my zwalczałeś budowę tych domów, 
a dziś jeździsz tam, do domów jakby 
przez siebie wymarzonych...

K. M

Sgsncja sowiBslia o M ińcie
7Japonia

Moskwa. PAT. Agencja lass, 
na podstawie nformacji kół miaro- 
dainych w następuiący sposób przed 
stawia starcie pomiędzy wo*skaini so 
wieckimi a japonsk.mi w okeJicy je­
ziora Kasan: Po odparciu 29 lipca 
oddziału japońskiego któiy zajął wy 
niosłości Bezimianna^a wojska japo, 
skie skoncentrowały się w sile jednej 
uywizji w Dob)iżu wyniosłości Zao- 
zernaja (Czangkufeng), zna>dującei 
się. na terytorium sowieckim.

O eodz. 3-ej rano 31 lipca wojska 
japońskie pod osłona artylerii zaata­
kowały nagle sow iecki posterunek 
graniczny, wypierając go ze wzgórza 
Zaoziernaja. Jednocześnie artyleria 
japońska zaczęła ostrzeliwać drogę, 
znajdująca się poza tym wzgórzem, 
by przeszkodzić nadejściu posiłków 
sowieckich. Wspomagana przez arty

lerię piechota >apońska posunęła się 
naprzód o 4 kim. wgłąb terytorium 
sowieckiego. W  kilka godzin póź­
niej po nadejściu regularnych oddzia 
łów sowieckich wyparto Japończy­
ków z terytorium sowieckiego. Po o- 
hjj stronach są liczni ranni i zabici.. 
J^pończycy pozostawili na teryto 
sum sowieckim 5 aimat, 15 karabi­
nów maszynowych i 150 karabinów 
z amunicją. Po strr.ie sowieckiej jest 
.55 rannych i 13 zabitych. Jeden z czot 
gów sowieckich i jedna armata zosta 
iy uszkodzone. Jeden z lotników so- 
wieclrich, który opuścił się ze spado­
chronem, prawdopodobnie dostał się 
vc rece japońskie.

Charge d’affaires sowiecki w To­
kio otrzyma! polecenie złożenia ener 
gicznego protestu wobec rządu jap-oń
,1 ;ego

O b m  sytuacji w oświetleniu
prasy japońskiej

Tokio. PAT. Przedstawiciel aimii 
koreańskiei oświadczył, iż wojska 
japońsike pilnie śledząc poruszenia 
sowieckich sił powietrznych, starają 
się me pogłębiać incydentu. zachowu 
jąc umiar i cierpliwość. Wojska ja­
pońskie wtsrzymują się od używa- 

. t.ija swych sił lotniczych.
Obrazując obecną sytuai ię pod 

Szatsaoping i Czangkufeng przedsta 
wiciel wojsk koreańskich stwierdza,

. że wojska japońskie nie poniosły ża- 
; dnych strat podczas bombardowania 
.przez samoloty sowieckie. Wojska 
japńskie są gotowe do energicznej 
odpiawy w razie ponowienia się pro 
wokacji ze strony sowieckiej.

Podczas starcia niedzielnego zJo- 
. hvto 11 czołgów sowieckich.

Tokio. PAT. „Miyako Sz.mbun" 
komentując ostatnie wydarzeua. 
podkreśla pełne umiarkowania stano 
wisRo Japonii w związku z incyden­

tem pod Czangkufeng. Dziennik 
stwierdza iż Japoma nie straciła na­
dziei na pokojowe załatwienie incy­
dentu w* drodze dyplomatycznej. W  
razie gdyby jednak Sowiety w dal' 
srym ciągu postępowały w stosunku 
do Japonii prowokacyjnie, Japonia 
musiałaby poddać rewizji swe stano- 
wis ko, ut, :kając się do zastosowania 
siły.

1! tysiące d o m  pod wodą
Tokio. PAT. Okolice Kobe i O- 

saka zostały zalane z Powodu powo- 
,ózi wrwołanej oberwan.em się chmu 
ry i zerw-aniem rimv na izete Sumi- 
yoszi, Przeszło 2 tysiące domów 
zKjjldu-je się pod woda. liczne mosty 
uniosły wezbrane tale rzeki. Ruch ko 
lejowy uległ przerwie. Poziom wody 
rodnosi sie w dalszym ciarru-
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Gzy nastąpi rozwiązanie sejmr
Normalna kadencia obecnego Sei 

mu końjzy się w 1940 roku Wybór 
p. Sławka marszałkiem Sejmu upow= 
szechnił pogłosk; o rozwiązaniu wczs 
śniejszym obecnych izb usta woda w3 
czych. Pogłoski te znajdują sw( 
źródło w wielki aj grze wewnętrznej 
jaka się toczy dzisiaj w górnych re- 
gionacn obecnego reżimu.

Ale, jakkolwiek przedterminowe 
rozwiązanie izb byłoby najsłuszniej3 
szym posunięć'em, . odpowiadałoby 
postulatom większości społeczeństwa, 
to jednak tylko wtedy bedzie ono mi i 
ło dla niej znaczenie, jeśli równocze 
=«nie rozpisane zostaną nowe wybory 
na zasadzie ordynacji, odpow. ldaia* 
cej postulatom szerokich warstw spo­
łeczeństwa. W  innym wypadku nic 
się nie znueru w państwie, system po* 
zostanie ten sam. a rozwiązalne izb i 
nowe wybory wedle Sławków e , or1 
dynacji, rozstrzygnie o we wnetrznych 
porachunkach reżimowych tylko. A ' 
toli kraju nie uspokoi równowagi po- 
litycznej ni* wprowadzi. Opozycja 
nie zostanie wciągniętą do wsnółrw 
dzenia państwem. Nie we '.mie 
tym samym odpowiedzialność1 za dal 
szy bieg wypadków.

Dlatego nie wchodząc w teł chwili 
w istotę rozmaitych posunięć taktycz 
niepolitycznych reżimu, szokaiącego 
tu i tam poparcia dla swoich trójczo3 
nowych planów, urażamy za wskaza 
ne podkreślić, że punktem cit z kości 
zagadnienia polityczno-wewnetrziiego 
w skali ogólno^państwowej, iest dzr 
siai kwestia takiej reformy ordynacji 
wyborczej, ktćraby spacyfiko wała i 
ustabilizowała stosunki polityczni w 
państwie. Trzeba wreszcie zapomnieć 
o mrzonkach totalisi ycznych. Stron3 
.lictwa polityczne muszą być dopusz3 
czone do głosu j musza spełnić czyi13 
ną i bezpośrednią dla państwa funk* 
cję. Im wcześniej to się stanie, tym le 
Pitej dla Polski. Trudno i darmo; na 
totalizmie czy półtotaliźmie budować 
państwa nie można.

Przykładów na to ;est dosyć. "Wy5 
starczy spojrzeć na państwa, opar3 
te na systemie dyktatury, by stwier3 
dzić. że dotychczas nie ustabilizowa3 

.iy one stosunków politycznych spo'

(Dokończenie ze strony 1 szej)
łecznvch i gospodarczy. Polska mo 
óe sie rozwijać tylko w warunkach 
1 elaej demokracji i swobod obywa3 
telskich

Nasuwa się więc wniosek. byt i 
przyszłość Polski, oprzeć trzeba na 
Zjednoczeniu wszystkich sil de mokra 
tycznych w kra, 1. Pierwszym i zasad 
rączym Warunkiem, torującym arogę

!. do takiej Polski i upacyfikowani i 
[ stosunków, tak bardzo potrzebnych 

w obliczu międzynarodo wych kon* 
flilctów, — to rozwiązanie obecnych 
izb i przeprowadzenie wyborów na 
-odstawie nowej, demokratyczne] or 
dynacji w warunkach zupełnej swe* 
body i uczciwości.

Ster

K a ż d y  p a la c z  p a p ie r o s ó w  
p o w in ie n  w ie d r ie ć

^  H  że dobra gilza (zwijka) 
w i r  filtruje dym tytoniowy 

i wchłania nikotynę
dobra bibułka pod­

wyższa aromat i smak 
tytoniu,

że te z adania spełniają 
gilzy i bibułki

M O K K A  -  ALTESSE

ze

Warszawa, (tel.) Wczoraj w gma 
eh u YMGA odbyła się inauguracyj* 
na herbatka dla uczestników kursu 
wakacyjnego o kulturze polskie, dla 
cu izoziemców w Warszawie p. o. 
. Kultura Polski w 19 w. 1 20 w.“ .

Kursy wakacyjne dla cudzoziem* 
lb\v odbewaja s;e od kilku lat co ro 

.ku kolejno w Poznaniu, Krakowie 1 
, Warszawie i trwają 6 tygodni, Po 2 
tygodnie w każdym mieście. Na 
kurs warszawski przybyło w tym ro 
ku nrzeszło 100 osób, w tym 21 ze 
Stamiw Zjednoczonych (Polacy ame 
rykańscy), 12 z Niemiec (głównie 
studenci, przybyli na zasadzie wy* 

, 'r iany) 9 z Francji, po 6 z Węgier, 
Italii i Holandii, 7 z Czechosłowacji, 
po 5 z tugosławi1 i Łotwy, po 4 z An 
Hii i Rumunii, 3 z Belgii, Szwei ji > 
^storni, po 2 ze Szwajcarii,Bułgarii 
i Norwegu.

W  imieniu kursistów przemówił 
bezbłędna polszczyzną em. nauczy* 
ciel z Berlina Juliusz Juhsek, który

w  W a r s z a w i e
już Po raz piąty przyjeżdża do Pols* 
ki na kursy wakacyjne o  których wy 
rażaJ się z zachwytem, podkreślajac 
ich wysoki poziom, nienaganną orga 
nizację i gościnność polską, z którą 
kursisci spotykają się na każdym 
kroku.

Program kursu w Warszawie ebej 
muje 25 godzin wykładów. 16 go* 
dżin ćwiczeń ęzykowych oraz szereg 
wycieczek po Warszawie i w okolice 
W dniu 12 bm. uczestnicy kursu wy 
jeżdżają do Gdyni 1 do Juraty a stam 
tąd ao Poznam a, gdzie w dniu 15 

i bm. rozpoczn e się trzeci cykl wykła* 
i ćów.

Program wykładów obejmuje na* 
stępujące wykłady:

Prof. M. Handelsma.i — walka 
'-'ski o niepodległość (do 1914 r.), 
Gen. :nsD. M. KIott—zagadnienie 

robotn. i sprawa bezrobocia w Pol* 
">ce.

Prof. B. Nawroczymki — oświata 
1 spkolnictwo w Polsce,

• /  •

M im  w t

1 1

Zuricb. PAT. Podczas wczoraj* 
szego święta narodowego doszło do 
poważnego starcia pomiędzy policją 
a „fmtowcami“ — organizacją naro* 
dowo socjalistyczną, która wbrew za 
kazowi zorganizowała w okolicy 
dworca kolejowego pochód z pocho

dniami. Przy rozpraszaniu tłumów 
policja była zmuszona do użycia bro 
ni białej, Przy czym wiele osób zos* 
tało rannych. Przeciwko przewódcy 
organizacji narodowo 3 sociałistycz* 
rej nosłowi roblerowi wszczęto do* 
chodzenie karne.

Dr. E. Estreicherówna — wi.ado* 
Rtóści o Polsce współczesnej,

Prof. H. Gliwic — zagadn erfia go 
sPodarcze,

Płk. i . Różycki — Polska w czasie 
wielkiei woiny,

Dr. J. Sienkiewicz — Sztuki piasty 
. czne w nowoczesnej Polsce,
Prof. Z. L Zaleski — literatura Pol* 
ska od romantyzmu po dzień dzisiej* 
szy.

Rokowania
egipsko-tureckie
Stambuł. PAT. Przyjazd do Stam 

, l ulu i pobytu dowódcy dowódcy 
egipskiej marynarki wojennej wice* 
admirała Mahmud Hamza wiąże się 
jał twierdzi „Dzumhuriet“ z zamie* 
rzoną przez króla egipskiego Faruka 
wiz1 tą w Stambule w końcu sierpnia 
br. Kroł odbędzie podróż na jachcie 
„El Mahrussa“ , na którym podróżu* 
,e obecnie i admirał Mahmud Him* 

I za.
j Jedno z pism  zwróciło się do po* 

sclstwa egipskiego z zapytaniem co 
do Przyszłe’ wizyty króla Faruka 1. 
Odpowiedź była twierdzącą, nie 
wskazano jeanak terminu podróży o 

. raz nie potwierdzono wiadomości o 
tym. że wraz z królem przybędzie 
królowa matka Nazli.

Garść iSafenottK
(Urywek z pewnej priettiowy)

..nie należv zapomnieć, że nie możemy 
wieść wojny na klika stron, Czomslan po­
siada sojuszników, którzy niewątpliwie w 
razie potrzeby pospieszą mu z pomocą. Stan 
pozornej przyjaźni należy n,e tylko podtrzy 
mywać, lecz podkreślać nawet sympa ie, co 
znakomicie ułatwi zadanie propagandzie, 
mającej na celu

1) Odwrócenie uwagi od naszyć 1 pla* 
now, jako zagrażających bezpieczeństwu 
Ozonistanu,

2) Zorganizowanie naszych braci, będa* 
cych obywatelami Ozonistanu,

3) Rozsadzenie spoistości Ozonistanu 
przez skłócenie grup n-rodowośdowych i 
politycznych.

W  ten sposób przygotuje się powrót nas 
szych pragotyckich ziem do macierzy bez 
potrzeby użycia broni, aczkolwiek przy 

f dłuższym nakładzie czasu...

C Z E K  Nr. 20867

Bank  S. A . wypłaci do rąk p. red Y . 7..
kwotę 5,000.— skwarek

Urząd propazandv 
Póbel m p.

(Urywek z art. w „SaturnU Pospolitym“)  
...i nie należy dać się wprowadzić w błąd 

takimi trickami, J3k n. p. rozwiązanie Ko* 
luunistycznej Partii Ozonistanu. Z  dobrze 
poinformowanego źródła wiemy, że chodzi 
to o mistyfikację, majacą na celu uśpienie 
nie naszej czujności. Międzynarodowe agen 
tary żydowskie skorzystają z braku naszej 
uwagi, aby tym łatwiej podminować kraj 
dla znanych powszechnie celów. Nie trzeba 
chyba po raz tysięczny uzasadniać, że praa 
dziwę niebezpieczeństwo grozi Ozonistano* 
wi właśnie od strony tego obcego nam du 
chem żywiołu Nie trzeba również podkre* 
ś)ać perfidii mafii żyduwsko=bolszewickiej, 
która odwrócić chce uwagę społeczeństwa 
od siebie, t. j. od prawdziwego niebezpie* 
czeństwa, kierując ją obłudnic w stronę od;

,donego i wypróbowanego przyjaciela, jakim 
uwf nasz sąsiad gotycki...

Y  Z.

(Z  listu do bonzy Rach—Ciacha)

■ •w obliczu wspólnych zadań sądzimy, 
że jego wielebnośc zrozumie pobudki, dla 
klórych walczymy z 'ego redgią buddyjską. 
Sptawy te wyjaśnimy jeszcze bliżej na kon* 
giesie, na który waszą wielebnośc uprzej*

mie zapraszamy. Załączamy bilety kolejowe 
oiaz 2000 skrawek na koszta podróży i po* 

■itajemy z poważaniem

Redakcja „W eltscjm erzu"

(Urywek z artykułu w „Miglancu chorąg* 
gwianym“)

Trzeba sobie wziąć przykład od Gotów, 
którzy szybko i radykalnie zlikwidowali 
wszelkie międzynarodowe agentury. Bezpray 
Wa lna ślepota, z jaką nasze władze tolcrii* 
ją panoszenie się mai onerii, daje wiele do 
myślenia. Trzeba tej hydrze urwać leb. za* 
n:n? doprowadzi Ozoiustan do katastrofy. 
W  purciu o trwałe i niezawodna więzy 
przyjaźni a narodem gotyckim musimy wy* 
plenić tę międzynarodowe chwasts...

OZ listu do, -edakcji „Miglanca chorągwią* 

nego“)

.z przykrością zauważamy, że tegorocz* 
ny nasz budżet propagandowy jest wyczer* 
pany. Spodziewamy się jednak, ze VCTano- 
wie już ze względów ideologicznycn j pa* 
triotycznych poprą w dalszym ciągu propa* 
gandę ar tymasońską i antyżydowską, sze* 
rząc zarazem sympatyczne nastroje dla na* 
rodu gotyckiego, H eill

Urząd propagandy 
Podpis nieczytelny

(Z  artykułu w „Miglancu chozągwlanymT) 
...objektywna jednak ocena sytuacji każe 

nam zwrócić baczną uwagę na zmianę na- 
stroiów gotyckich w stosunku do naszego 
kraju. Nie przeceniajmy niebezpieczeństwa 
masońskiego kosztem zbytniego zaufania do 
narodu gotyckiego, który

c y n i c z n i e  m a r z y  
o odebraniu natr ziem -zekomo pra=gotvc* 
kich..

C Z E K  Nr. 37855

Bank  S. A . wypłaci „Miglanoowi :horąg*
wlanemu kwotę S000.— skwarek.

Urząd propagrandy 
Póbel m. p.

(Artykuł z ,,Ciała" Targowiciriegoł 
...trzeba raz już skończyć z atakami prze 

ciw narodowi gotyckiemu, który lojalnie i 
serdecznie stoi »rzy na». Zjednoczone s 'y 
masonerii i fołksfrontu szczują przeciw te* 
mu wiernemu druhowi, aby odwrócić uwa* 
gę społeczeństwa od prawdziwego niebez* 
pieczeństwa. Już dawno ci jawni wrogowie 
naszej państowcści postanowili rozbiór Ozo* 
nistanu między Palestynę, Afganistan i flon  
duras. Autentyczne dokumenty, które por 
siadamy-----

I tak dalej. Możecie mi wierzyć na „Sio* 
wo“ .

Fred A l win
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Przegląd prasy
Roms iacuta •••

Na marginesie słynnej mowy papieża, któ 
ra szerokim echem odbiła się na całym dwie 
de, słuszne bardzo uwagi zamieszcza „No* 
w a Rzeczpospolita":

M ow a  papieska w  Castel G a n d o lfo  o d  
b iła  się szerokim  echem  w  całym  ś w iecie 
a przede wszystkim, rzecz jasna, w  ;pce 
łeczeństw ach katolick ich. Jasno, wyraź* 
nie, wskazując calcem , potępia  ona ras 
sizm i jeg o  propagatorów  — w  pic-iw* 
szyrr rzędzie — Trzecią Rzeszę i dlaie* 
g o  stanowi punkt zw rotny w  ustosunko 
w aniu się Ho tego państwa i g łoszon ych  
przezeń haseł tych katolików , którzy p o  
mimo poprzednich  ostrzeżeń papieskich 
żyw ili jeszcze pew ne w ątpliw ości.

Od dawna już ze S tolicy  Pio*rowej 
nie pad ły  tak twarde i ostre słow a. Ka* 
to liccy  w ielbiciele „Fuehrera" otizym aii 
cios w sam o serce. Potępienie papieskie 
jest w yraźnym  ostrzeżeniem , które nabie 
rc. szczególnej wagi, na ogarniętych pro* 
pagandą hitlerowską pograniczach  Trze 
ciej R zeszy, pod m in ow yw anych  wytrw a 
le przez brunatnych ateistów  i is o p o *  
gat-

D ziś ju ż w iedzą — i ci w  Sudetacl i 
ci w  T y ro lu  — ci nad Sprewą, i ci nad

;łtawą. N ie m ogą się tłum aczyć n'e* 
św iadom ością— ani om , ani inni zwołen* 
n icy  swasty kow ych  doktryn  i m etod. N a 
jw y ższy  autorytet katolickęjgo świata 
w yk opa ł przepaść m iędzy ich katolickim  
^umieniem, a „w od zam i" falang rasisow* 
skich

„R om a locuta — causa fim ta" -R z y m  
rzekł i sprawa jest przesądzona. — Przy 
najm niej dla tych, c o  szczerze przyznają 
się d o  kościoła . - - Y. .i

Legion zasłużonych
W  katowickiej „Polsce Zachodniej" czy

u m y :
R ządzący  w  W ied n iu  z lamiena biitle* 

ra kom isarz Buerckel przedstaw ił wla* 
d zom  R zeszy sensacyjny projcitt, aby b, 
cz łon k ów  legionu  austriackich, w cho* 
azących  obecn ie w  skład S A , w yodręb* 
nić w osob n e  od d z ia ły  f  w ysłać d o  Misz 
panii, w ciela jąc je  w  sldad w o jsk  gen . 
Francka. Buerckel chce, jak  twierdzą w 
kotach austriackich, p o z b y ć  się w  ten 

, sp osób  n iew ygodn ych  mu i nie z.idow o* 
lon y ch  z je g o  reżimu h itlerow ców  aus* 
tiiackich, którzy  ostatnio coraz bardziej 
zaczynaią sarkać na odsunięcie rodow i* 
tych austriaków o d  kierow nictw a partii 
w  A ustrii i na całkow ite opanow anie  sy 

tuacji nap ływ ow ym  elem ntem z Rzeszy z
: renie Sj lUf Czele, którzy zachow ują 

się w  A ustrii jak praw dziw i okupanci.
Charakterystyczną rzeczą jest nie tyło to, 

że reżim hitlerowski w ten sposób pozbywa 
się swoich zasłużonych bojowców, : le ra* 
czei ten fakt, że wysyłkę na front hiszpań* 
sik traktuje się jako karną deportację.

Zadaje to kłam dowodzeniom hitlerow* 
siiej propagandy, jakoby po stronie genes 
rała Franco walczyli wyłącznie „ochotnicy" 
niemieccy. Ci wysłani na rzeż zetkną się w 
Hiszpanii z prawdziwymi ochotnikami — e* 
migrantami z III Rzeszy, ale po przeciwnej 
stronie barykady.

PfyszMa przędzalnia
w płomieniach

Zawiercie, (tel.) Dzisiai w mysz­
kowskiej przędzalni Simelcera w Mv 
szkowie wybuchł groźny pożar. Przy 
hyłe na miejsce pożaru oddziały oko 
hcznvch straży pożarnych po 7*godzi 
m.< i akci zdołały pożar zlokalizo­
wać. Pastwą ognia padły dwie hale 
fabryczne z surowcem i goto w c* przę 
dz~# Również częściowemu zniszczę* 
niu uległy dwa magazyny z surow­
cem, Prowizoryczne obliczenia wska 
zu.ia. że stiaty [akie spowodował po­
żar sięgaią miliona złotych.

Nowe zamachy bombowe
w Pa les tyn ie

Jerozolima. PAT, W  riągu lipca 
jak obliczają, ofiara rozruchów w Pa 
lestynie padło około 670 zabitych i 
rannych w tym 14b zabitych Arabów 
i 60 Żydów. Arabów w tym czasie 
zostało rannych 256, Żydów 201

Stale napływają wiadomości o no* 
wych zajściach. W  Jerozolimie został 
ciężko ranny arabski sierżan+ poiicyj 
ny. Z Haify donoszą o dwóch no* 
wych zamachach bombowych, przy 
czym ranne zostały 3 osoby, w Heb* 
ronię powstańcy zaatakowali jeden z 
gmachów rządowych. Po nadejściu 
policji napastnicy zbiegli. W  wielu 
innych miejscowościach doszło do 
strzelaniny. Na linii Lydda — Haifa 
na skutek sabotażu wykolei* się po* 
c tfr towarowy. Na tor koleiowv ii* 
nii Hiifa — Lydda podłożno petardę 
Pod pociąg towarowy.

Jerozolima. PAT. W  pobliżu Bei 
ruth znaleziono dziś zwioki zastrze* 
loncgo Araba. Wczoraj wieczór zo*

Jerozolima PAT. Według krążących tu 
niesprawdzonych pogłosek starcie ped Nap 
luzą miato przeb*eg o wiele krwawszy, niż 
podały komunikaty Według tych pogłosek, 
zabitych zostało 40 powstańców. Straty au* 
gielskie nie są znaczne

Jerozolima PAT. i Agent tajnej policji 
został ranny dwoma wystrzałami rewolwe* 
rowymi. Stan jego jest beznadziejny. Zama­
chowiec Arab został aresztowany

Jerozlima PAT. W  pobliżu wsi arabskiej 
Kabat*a w środkowei Palestynie doszło dzis 
oo ponownego starcia między powstańcami 
arabskimi a oddziałami wojskowymi. Jeden 
powstaniec zosrai zabity, 3 Kooiety tanne 
Oddziały wojskowe ś c ig a ły  powstańców, 
zadając im ciężkie straty. Według pietws 
szych wiadomości, ilość zabitych przekra* 
cza 15.

H o t v y  i n c y d e n t
sowiecko-Japoński

Tokio. PAT. Sekcia Prasowa ar* 
mii koreańskiej komunikuje, że wkró 

j tce .po godz. 9*tei batalion sowieck' 
wspierany przez 9 czołgów, ponow* 
nie zaatakował Japończyków pod

!, Czangkufeng. został jednakże odpar 
stal w tym samym miejscu rannych l. tv. Trzy czołgi sowieckie zostały usz
3*ch Araboy .

wsi Kali został zabity jeden 
Arab skutkiem wybuchu miry ziem­
nej

Na szosie Jaffa — Jeruzalem — w 
czasie strzelaniny raniony został ży* 
do wsi: milicjant

Jerozolima. PAT. żołnierz brytyj 
ski, który odniósł rany w starciu pod 
Nablus zmarł w ciągu nocy w szpi* 
talu. Około 20*tu Arabów zostało 
rannych lub zabitych. 4*cb dostało 
się do niewoli.

kodzone.
' 9 sowieckich samolotow wojsko*
! wych w formacu bojowej przeleciało 
! wczoraj ponad granicą mandżurską,
.zrzucając w dwóch mujscach w po*
] bliżu Czangkufeng i Szatsaopmg 

bomby.
I Tokio. PAT. Główna kwatera ar* 

mii japońskiej aonosi, iż no prreszu poczęły bombardowanie Czangku*

ba zabitych zołrnerzy sowieckich 
przewyższa 70*ciu. Komunikat głów* 
nei. kwatery stwierdza, iż strat, so* 
wieckie w starciu w niedziele rano 
były jznacznie poważniejsze niż pier* 
wotnie przypuszczano.
S a m o lo ty  ja p o ń sk ie  w z d łu ż  

w sch . g :a n ic y  M andżukuo
Tokio. PAT. Samoloty iaPońskie 

przeleciały rano wzdłu; wschodn.ej 
granicy Mandżukuo nie przekracza* 
iąc iej lednak. Ministerstwo woiny 
ogłasza, że chodzi tu o „ostrzeżenie". 
Samoloty sowiecku. które rano roz*

kania terenu Pod Czangkufeng i Szat 
/•aoping wykryto zwłoki jeszcze 20* 
tu żołnierzy sowieckich, poległych 

I podczas ostatnich starć. Ogólna licz*

Pi t o  h itle m lia  atakuje znnw
dzeenni&firzy

Berlin. PAT . Narodowo — sozja 
listyczna korespondencja piętnuje w 
.ostrych słowach wrogą Rzeszy pro* 
pagandę powodującą wzrost wrogich 
Niemcom nastrojów wśród ludności 
szwajcarsk*ej. Jako przykład wyni­
ków takiej propagandy przytacza ko 

.respondencja prowokacyjne zachowa 
nie się ludności wobec samochodu, 
noszącego numer niermecki. W  samo 
chodzie tym znajdował się przypad* 
kowo konsul amerykański w Mona 
chi,um oraz pewien dyplomata szwaj* 
carski. Korespondencja przestrzega 
Szwajcarię, jako kraj, żyjący z tury* 
styki, że powinna dbać o to aby Przy 
jezdni czuli się dobrze w tvm pięk*

nym kraju. Spod zasady przyjaznego 
odnoszenia się do cudzoziemców nie 
powinni być wyjęci •— kończy kore 
spondencja—najbliżsi sąsiedzi Szwaj 
caru — Niemcy, którzy przecież w 
Szwajcarii zostawiają poważne sumy 
pieniężne.

feng, o godz. 9*ej zaniechały wszel* 
kiej działalności.

M a n d żu ria  p ro testu je
Hsmking. PAT. Rząd mandzurs* 

' ki skierował za pośrednictwem kon* 
1 sula generalnego sowieckiego w l „ha 
i rbirie protest do rządu moskiewskie 
{ go przeciw atakom sowieckim pod 

Czrngkufeng. Nora mandżurska prze 
. strzegą Sowiety, 'z poniosą one cal* 
, kowitą odpowiedzialność za poważ* 
. ne konsekwenc,e, jakie moga wynik* 
. nąć w razie dajszego utrzymana na* 

pastliwego stanowiska w stosunku 
do. Mandżurii. Rząd mandżursk* jest 

i jednakże gotów do wszczęcia roko* 
wań, jeżeli Sowiety poddadzą rewi* 
z,i swe stanowisko.

Tajem niczy pożar siedziby H itlera
Kola miarodaine zaprzeczała, jakoby 
pożar ten miał być wynikiem sabota 
żu ze strony robotnikowr pracują* 
cych przy budowie.
■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■

Berlin. PAT. W  świeżo w\ koń­
czonym gmachu kanclerskim powstał 
pożar, spowodowany zapaleniem sic- 
obić ściennych w jednym z gabine­
tów., Pożar zdołano ugasić bez ucie* 
kania się do Pomocy straży ogniowej

Emigrasja żydów z Niemiec
Berlin PAT Jeszcze w br. zapo* 

wudaja emigrację dalszych 100 ODO 
Żydów z terytorium Rzeszy. Między 
narodowe organizacje żydowskie sta 
raja się podobno uzyskać pozwolę* 
nie"na emigracje Żydów* przebywają 
cych w obozach koncentracyjnych. 
Żydzi ci zwalniani są z obozów do* 
piero po przedstawieniu biletu okre* 
towego i paPierów emigracyjnych Z 
800.000 Żydów mieszkających w Nie 
mczech wyemigrowało od chwili 
przewrotu narodowo scjalistycznegu 
do chwili obecnej około 250.000 
osób.

Berlin. PAT, Wydano rozperzą* 
dzenie, w-edług którego przy licyta* 
cjach ruchomości żydowskich winno 
być wyraźnie zaznaczone, że przed*

mioty są: „niearyjskiego pochodzę* 
ma“ . Zawodowym kupcom przed* 
miotów z licytacji zabrania si ę naby* 
wania z licytacji majętności Ż y d ó w ,  
Rzeczy mesprzedane stają się nutoma 
tycznie własnością państwa.

Świto loiio Kunciiiiano
w Pradze

Praga. PAT. Członkowie świty 
lorda Runcimana Ashton Gwatk.n, 
Stopford i stenotypistka Miller przy 
byli w godzinach popołudniowych 
samolotem do Pragi, witani na lotni* 
sku Pragi przez wyższych urzędni* 
kow poselstwa brytyjskiego.

Fala upałów w  Berlinie
Beilin. PAT. Stolica Rzeszy na* 

wiedzońa została, od trzech dni no* 
wą falą upałów, przekraczających 
stopni w cieniu. Z tego tez powodu 
w* godzinach popołudniowych Berlin 
pusjoszeie, gdyż mieszkańcy starają 
się przeczekać falę upałów w miejsco

wościach podmieisk.ch na świeżym 
powietrzu. Popyt na napoje chłodzą­
ce i owoce jest tak wielk., iż pod wie 
czor w wielu kawiarniach i kioskach 
brak jest odpowiednich artykułów, 
rozchwytywanych przez szukającą 
ochłody publiczność.
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Teatr iw ć e l ln *  i c ! iw iąkow y . . U  C  1 E  C W A  Starowiś lna 16. —  Tel. 125-16
Od irody dnia 3 sierpniu 1938 r.

1. Najoryginalniejsza komedia s e z o n u  — film wielkich gwiazd

SZCZĘŚLI%!E SIĘ SKOŃCZYŁO
— W GŁÓWNYCH ROLACH: FRŁDERiC MARCH i CAROlA LOMBARD —

Flint w naturalnych kolorach.

Od irody dnia 3 sierpnia 1&?8 r.
II. Dramat, w któiym  ojciec 1 syn walczą o serce jednej kobiety

PRAWO M ŁO D O ŚCI
— W GŁ. ROLACh: MADY CHRISTIANS. j OEL MAC CREA, E. ARNOlD —
PORANKI TEGO FILMU. W  sobotę 6 VIII o g. 3 poo. W niedzielę 7 Vlll. o 10 i 12.

Strajk okupacyjny
urzędników w „Rekordzie"

W A ŻN E  NUMLR3 
. E E.-ON1CZNE

Straż ogniowa 121-11 
Zegarynka 98 
Centr międzym 37 
Informtor telef. 137-06
Biuro riapr. telef. 150-50 
Informator kol. 121-08 
Cent., gazow ni 152-05 
Centr. elektr. 150-76 
Centr. wotiuCiąg. 171-92 
r*ogotowie rat 111-11,

KALENDARZ RZYM. - KATOLICKI
środa. Znal. reł. św. Szczepana

■ eatr
Z  TE A TR U  M. im. J. SŁ O W A C K IE G O  
Ostatnie w y s t ę p v  Teatru Jaracza. Ceny 
miejsc zniżone.

D ziś znakom ita kom edia w .p ó łczesm  
„L udz.e na krze“ , grana p r z e ; caiy zespół ; 
Teatru A teneum , ; e  Stefanem Jaraczem w 
roli g łów n ej.

futro „C ieszm y się życiem ".
Plan przedstawień Środa 5. V ! 'I .  „Ludzie 

na k rze"; Czwartek 4. >111. „C ieszm y sń 
życiem".

Repertuar kin
A D R I A : T an go zakochanych  (B o b e it  M on t 

gom ery) i K on iec pani C h yney  0 -  Craw 
rord).

A P O L L O  j  C órka Szanghaiu (A n n a  M ay 
W o r g , Charles B ick ford). f

A T L A N T IC : Burłak z naa W o łg : (Pierre 
Blanchair i V era K orenne) i M oja  n w  
leóka (G usti H u ber H ans M oser).

D O M  Ż O Ł N IE R Z A : W! cieniu samotnej 
sosny (Sylwia Sydney).

L  O . P. P -: D zień  na w yścigach  i A n on i- 
mowy kochanek.

I R O M I E t ó  Prawda zw ycięża i C zarow n ó

ca z  SdWS*
:— ELLA I. Złodziej na okręcie (Raymond 

II. D zik i Z c h ó d  (V U n  M aynard)
S Z T U K A : Nancy Steele zginęła (Victoi

Mac Laglen, June Lang).
U C IE C H A : Szczęśliw ie się sk oń czy ło  — i 

Praw o m iłości.
W A N D A : G rzech  m iłości (G lad ys G eorge).

Repertuar kin Kieleckich
PAŁAC E Kadeci Marynarki 
W . F. i P. W . Pokusa 
C Z W A R T A K  Dodek na fronJe i W a.uś  
C A SIN G  Dziewczę z Paryża

Radio
C Z W A R T E K , 4 SIERPNIA *938

3.00 M uzyka. 14.00 M uzyka. D-15 
t j w akacje" pow ieść starego D oktora  dla 
ydzicci. 15 30 „N asze p lo n y  daw niej a dziś , 
od czy t Wygi. dr B. D yakow ski. 16.00 „W ie 
}ą d o  po lsk ieg o  m orza". K oncert kapeli lu­

dow ej F. D zierżanow skiego, z udz. A n ieli 
Szlcm ińskiej, „C zw órk i R adiow ej ‘ i H en- 
, yka Ładosza. 16.45 Sztuka odp oczyw an ia , 
pog . w ygi. W anda Ivanka-Piażm ow sk— 
17.00 N a krakowskiej p ó łce  ks.ęgarskiej o d  
czyt w vgł. dr A dam  Bar. U .10 M iniai
kwartetowe w  w yk. kwartetu sm yczkow ego 
rozgł. krakow skiej w  składzie: Stanisław
M ikuszewski (?. skrz.). H erbert f fe r y c h ło  
,(2 skrz.J, H enryk  Zarzycki (altów ka), “

Pamiętny był strajk robotników 
liany „Rekord" w Krakowie. Mimo 
i ryju pracodawców i szykan z ich 
strony zakończył się on zwycięsb 
v. ern robotników. Obecnie doszło 
znowu do konfliktu z pracownikami 

,umyrsłowymi zatrudnionymi w tei o* 
sławionej juz fabryce. Panowie wspó 
lnicy niejaki W olf — Luzer — Gleit 

j, mrn, Abraham Bankier i inni uważa 
I u>. ze pracownicy powinni pracować 

radarmo. Od dłuższego czasu nie wy 
piacai.j im poborów. Wszelkie inter- 
v,rencje urzędników a także Związku 

: '.wudowego Pracowników Umys* 
łowych, zbvwają milczeń.em i aroga* 

odpowiedzią. Również zalegają 
z wynagrodzeniem za godziny nadlicz 

| bowe. Pobory sa me uregulowane.
| Słowem, panowie pracodawcy wyo* 
j brazaią sobie, że w dziedzmie Drący 
j panować powinny dzikie stosunki.
| Ponadto urzędnicy mają z końcem 

sierpnia opuścić warsztat pracy, po 
to, bv zrobić miejsce innym, specjał* 
nie sprowadzonym przez niejakiego 
Gutmana z b. Kongresówki. Gdy 
wszelkie perswazje i starania o zmia*

: i ę anarchistycznych stosunków u

Mnożą się naoady
na ulicach Krakowa
Coraz niebezpieczniej jest na 

ulicach Krakowa. Niema dma, żeby 
nie było jakiego napadu na prze­
chodniów, pobi ia itd. Sprawcy tych 
napadów są niewątpliwie jedni i ci 
sanr „bohaterzy" w całym tego 
słowna znaczeniu. Nie zwracają 
uwagi, że ktoś nie może się ruszać 
od starości, że ktoś1 est słabszy 
fizycznie, biją, bo takich łatwo jest 
bić bo tacy nie potrafią się bronić. 
Coraz to chlubniejszą kartę „boha- t 
terstwa" zdobywają sobie sprawcy 
tych napadów

Naprzykład przed dwoma dniami 
na Placu Bernardyńskim odbywało 
się zebranie endeckich .bohaterów”. 
Po ukończeniu zebrania wyszli na 
ulice i napadli na ledwie porusza­
jącego się starego ZyJa bijąc go 
i kopiąc tak, że ten musiał natycn- 
miast udać się do lekarza. Po do­
konaniu .bohaterskiego” czynu, 
sprawcy zbiegli. Poza tym w każdy 
wieczór na plantach krakowskich 
wałęsają grupy tych samych „bo­
haterów” wznosząc okrzyki na cześć 
.przełomu narodowego". Czy do­
prawdy nie można ukrócić tych 
bezczelności?

- i f  M akow icz (w io l.). 18.10 P. C za jk ow sk i.
■-meo i Julia" uwert. (p ły ty ). 18.25 O ryg. 

Teatr W y ob ra ź n i: „T a jfun " słuchow isko Ka 
zżmłerza Ł ęczyck iego, 19.CW K oncert roz ­
ry w k ow y  w w yk  oktetu W illi W alker. 9.40 
k o n c  rozryw kow y'. 21.00 „C zegc nie m oi* 
na się d ow ied zieć o  marzeń sennych" dr 
Rytel. 21.10 „W iec  zorem * koncert m uzyk ’, 
lczk ie j W y k o n a w cy : ork. R ozg ł. P oznań ­
skiej p o d  dyT Eug. R aabego i lu liusz 
Bieńkow ski (tenor).

ki fabryce, me dały pozytywnego re 
zułtatu urzędnicy widzieli sie zmu* 
sreni okupować biuro fabryki i zwró 
cić się za pośrednictwem swego Zwią 
zku do Inspektora Pracy o interwen* 
c:c-, Należy się spodziewać, że raz 
v, reszcie ukrócona zostanie samowo 
la ludzi, którzy przywykh do trakto 

, tsania robotników oraz urzędników 
j.iko koni roboczych, których moż* 
na bezkarnie wyzyskiwać i eksploa* 
tować.

Strajkujący wysunęli następujące 
żądania:

1 f natychmiastowa wyplata zaleg* 
łych poberow,

2} wyplata naieżytości zaległych 
r.a pracę w godzinach nadliczbowych

3) uregulowanie poborów,
4) cofnięcie wypowiedzeń.
jTa k  widać postulaty strajkujących 

i t-zupcJnie słuszne i bynajmniej nie 
wygórowane.

r a wraRcwskin* bruku
Dwaj krawcy Władysławowi

N a ul. G rom adzkiej L. 35a spotkał: ~ię 
dwaj W ład ysław ow ie  pierw szy G alos lat 31 
i drugi Sem on rów nież lat 31. I oba j W ła ­
dysław ow ie p ob ili się. W  w yniku  spotka­
nia Sem on poczęstow ał drugiego W ład ysła ­
wa god n ie  tępym  narzędziem  w  łeb. Z aw ez­
wane P og otow ie  Ratunkow e przew iozło  G a 
losa d o  szpitala U bezp . S p o ł a krewkim 
Scm onem  zainteresowała, się policja .

Nie przewozić jaj na rowerze
D o  tego przekonania d oszed ł W łajfljsłow  

W icher kupiec zam . przy ul. K łeparz L. ? . 
O to  p. M ich er zakupił 3 k o p y  jaj i posta­
now ił przetransportow ać je  d o  dom u na 
sw oim  rod zon y m  row erze. Jak postan. wił 
tak też uczynił. A le  los  chciał inaczej, b o  
o to  p. W ichei mim o, że jechał jak w icher 
został p otrącon y  przez auro o so b o w e  N r. 
A . 30607 i upadł na jezdn ię u zb iegu  A l 
S łow ack iego i ul. Karm elickiej. W  w yniku 
upadku nic się nie stało ty lko rozbita  się 
całe 3 k op y  jaj.

Kim zainteresowała sie Pollcia?
O to  Gernet A n ną  lat 57 robotn icą  zam. 

w Kostrzu p ow  K raków  za kradzież p o ń ­
czoch  wart 3 złote ze sklepu J. R odzińsk ie­
go . Banachem  fakubem  lat 20 robotnikiem  
ł ez miejsca zam. za usiłowaną kradzież mie­
szkaniową. Bom bą Katarzwną lat 24 robot, 
uicą bez miejsca zam. za kradzież chustki 

i oraz Brożkiem  W ładysław em  lat 2 6 rcb ot- 
nikiem  zam. przy ul. Szewskiej 24 z t nie- 
pryzzw oite zachow anie się w o b e c  p o lic ja n ­
ta w  służbie.

Skradziono Konia i... zegarek
D o  p o lic ji zg łoszon o  dw a w ypadki kra­

dzieży  pop ełn ion ych  na terenie Krakowa. 
O to  Z b ig n iew ow i M roczkow skiem u  stud. 
U. J. zam. przy A l. 3 M aja 5 z ubrania z 
przystań’’ w ioślarskiej w  czasie kąp:c!i ktoś 
lunął zegarek z ibranzoletką wart. 40 z ło ­
tych. M ichał zaś i M arian T argoszow ie  p o ­
pełnili w ystępek fam ilijny. O to  buchnęli ro ­
dzonem u o jcu  M ichałow i zam, w  Krakowie 

, przy ul. Piastowskiej L. 8 nic w ieccj ty lko 
l konia wartości 400 złotych

H  J -  _BL

GINEKOLOG

Dr Lecn Boldberger
pow róc i ł

Mw, Hjne& Podgdrsbi 12
Telefon 133-14

Listy do Redakcji

Stajnie flugiasza
esy

bufety kolejowe
Otrzym aliśm y list następującej treści

Szanow na R ed a k cjo ! O statnio związki 

w szelakiego autoramentu zalecają nam w y. 
j- z d y  za miasto, na ło n o  natury. Jako śro ­
dek kom unikacyjny n ajbezpieczniejszy i 
najtańszy poleca  się koleje.

O czyw iście złapaliśm y się na lep N as kil 
ku — taka sobie mała w ycieczka i przyj echa 
liśiny d o  Zabierzow a. O k olica  piękna zale­

cana przez rodzim e Baedeckery ale na niesz 

częście pada deszcz i chcąc nie chcąc trze­
ba skorzystać z usług bufetu stacyjnego.

A  teraz uwaga!

W ch od z im y  d o  n iby  poczekalni II klasy. 
Brud aż kipi. W  poczekalni znajduje się ó w  
słynny bufet. Bufet zaś to  lada aż p rzep oco  
na o d  brudu i niechlujstwa. Z a  ładą urzę­
du je dziew czyna w yrostek  brudna jak nie­
szczęście i n iem iłosiernie drapie się pa  g ło ­
wic łeden  z k o legów  chciał się napć w o d y  
sod ow ej, ale jak zobaczy ł ow ą dzew czynę 
i szklankę to  odrazu  po jecha ł bezpłatnie d o  
stolicy  |ednego z zaprzyjaźn ionych  z nam : 
państw. P o tym  fakcie n ależa łoby  zakląć 
opu ścić taki lokal, ale deszcz padał. Trze 
ba zatem usiąść i poczekać. W  poczekalni 
znajdow ał się jeden  stół i kilka krzeseł. 
C óż  k iedy przy  tym  stole rozsiad ło  się sta 
i o  brudnych  i rozw rzeszczanęch  dzieci i 
grało w  karty, a jeden mały m oże 3-letni 
brzdąc o  uporczyw ie w ypychał nas na 
dw ór, b o  nie p od oba liśm y mu się. O kazało 
się, żc ta cała niesforna dzieciarnia to  w szy 
stko dzieci dzierżaw cy bufetu  stacyjnego, 
który urządził sob ie z poczekalni pop rostu  

. p o k ó j dziecięcy...

P rzypadkow o dostrzegliśm y napis g łoszą ­
cy, że książka zażaleń znajduje ó ę  u dzier 
żaw cy bufetu...

’ Książka, a na co  panu — od p ow iad a  
ow a czysta dziew czyna — u tatusia

— A  tatuś g d z ie ?

Tatuś- I zn ow u  okazuje się że ów  tatuś to 
ma takich samych b u fe tó w  kilka. Jeden w 

K rakow ie, drugi w  K rzeszow icach i w  pocią 
gach i op rócz  tego jak nam opow iad an o ma 
także wielkie znajom ości w  odp ow iedn ich  
sterach i dlatego m oże sobie ko ić  z w ładz, 
higieny i t. d. i m oże tak od p ow ied zieć  p a ­

sażerom PKP iak ow a dziew czyna w yrostek  
w zabierzow skim  m fecic. Jak pap om  s:ę 
nie p od ob a  to  nie łaźcie tu J ty le !

Szanowna R edakcjo gd zie  m y w łaściw ie 

ży jem y ?

Łącząc w yrazy itd. kreślim y jsfę

K rakow scy  W y cieczk ow icze .
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W  ciągu ostatinch tygodni na ła< 
mach prasy ukazały się liczne w: mian 
ki — sprawozdania z posiedzenia Ky 
misy Sejmowej, dotyczące zagadnie* 
ma przymusowego uoezpieczenia od 
ognia rucnomości rolnych, w Sony 
wanego przez Powszechny Zakład 
Ubezpieczeń "Wzajemnych na podsta 
wie ,uchwał Rad Powiatowych. No* 
.tatki te pozostawały w scisłym zwia* 
zku z ponownym rozpatrywaniem i 
przyjęciem przez Komisję Sejmowa 
odrzuconego przez Senat oroifktu 
nowelizacji rozp. Prezydenta RzpntM 
z dnia 27. V. 27 r. o przymusie ubez* 
pieczenia od ognia 'raz o Powszech5 
nym Zakładzie Ubezpieczeń Wza5 
emnych.

Projektowane zmiany tego rozPo= 
rządzenia przewidują, iś przymusowe 
ubezpieczeni od ognia ruchomości 
rolnych będzie można wprowadzać 
do poszczególnych emn w powiecie 
na podsta wie uchwał R ad tych gmin 
i o ile przynajmniej 1/3 ogolnei iloś* 
ci gmin w powiecie uchwali wprowa 
dzenie tego ubezpieczenia. Dotych5 
czas ubezpieczenie to mogło być 
wprowadzane tylko na podstawie u* 
chwał Rad Powiatowych i musiało 
dotyczyć całego terytorium danego 
powiatu.

Celem przymusowego uoezpiecze* 
nia od ognia ruchomości rolnych jest 

.danie powszechnei, tanie| opieki ua 
bezj^ieczemowej szerokiemu ogó łc  
wi gospodarstw rolnych. Ubezpiecze 
nut te, prowadzone obecnie przez 
P. Z. U. W . są znaczni e tańsze od 
ubezpieczeń zawieranych indy widu* 
alme przez poszczególnych rolników. 
Taniość tę uzyskuje się dzięki obj?’ 
ciu ubezpieczeniem wielkiej ilość 
gospodarstw, dzięki czemu osiąga 
się twr. wyrównanie ryzyka t. zn. u5 
kezpieczeniem zostają objęte gospo* 
darstwa zarówno bardziej.>ak i mni .j 
narażone na niebezpieczeństwo po* 
żaru.

Gdyby istniał tylko przymus ua 
bezpieczenia, natomiast rolnicy mi‘ 
libv możność ubezpieczenia swych 
ruchomości rolnych w dowolnym 
Zakładzie ubezpieczeń, wówczas 
wszelkie ryzyka lepsze t. i- mniej nas 
rażone na niebezpieczeństwo poża* 
ru, jak również dające wyższa sumę 
składki byłyby chętnie przyimoware 
przez zakłady ubezpieczeń, mające 
za cel swej działalności osiągnięcie 
zysku.

jeśli wiec przymusowe ubezpiecze* 
nie od ognia ruchomości rolnych w 
swym założeniu ma cel opieki spo* 
łecziiej nad ogółem gospodarstw rok 
nych — słusznem est więc powierzc 
nie wykonywania teeo przymusu 
jednemu tylko zakładowi, który 
dzięki masowości ubezpieczeń i wya 

. równania ryzyka może zastosować 
tania taryfę, przy czym zakład ten 
ma obowiązek ubezpieczenia, a więc 
nie może odmowie przyjęcia ubezpn 
czepia.

Obecne określenie omawianych u* 
bezoieczeri słowem „przymusowe1*

Kosmetyka lodnw pieruinlnycti
Brazylijscy Indianie znają spęc- 

jalny sposób przygotowań ia środ­
ków piękności z egzotycznych roś­
lin. Wynaleźli więc środki na usu­
wanie włosów, farbowanie ich i fry­
zowanie, rozszerzanie źrenic, usu­
wanie piegów, jak również środki 
kosmetyczne na ODalanie sKÓry, 
szminki i t. p. Jak się okazało, są 
to wszystko świetne produkty, któ­
re śmiało mogą konkurować z fa­
brykatami eui opejskimi.

nie oddaje ścisłe charakteru tych u' 
bezpieczeń. Należy pamiętać, iż naa 
łożenie tego przymusu zależy od sa* 
mych zainteresowanych których prze 
dstawiciele — Rada Powiatowa, mo 
że. ale wcale nie musi, przymus ten 
uchwalać, jak również przymus ten, 
jeśliby nie spełniał swego zadań* a w 
danym powiecie może być zniesion* 
przez tęż sama Radę Powiatową w 
każdym roku jego prowadzenia.

Wysuwane są czasami zarzuty prze 
ciwko technice prowadzenia orziami5 
sowego ubezpieczenia, jako zbyt sza 
błonowe’ i nie uwzględniając*! indy5 
widualnych warunków poszczegól 
nych gospodarstw. Należy tu wyjaś** 
nić, iż orRanizacja tego ubezpieczenia

odbywa się przv ścisłym wspułudzia 
le Przedstawicieli samorządu gmin** 
nego i pov/*atoweRO i tak np. ube”  
pieczenia dla poszczególnych gospc 
darstw ustalone są w zależności od 
wielkości gospodarstw i ich zamoż* 
ności na podstaw ie norm, przyjętych 
przez Komisję Rolną, powołaną 
przez Wydział Powiatowy Każdy 
rolnik jest imiennie zawiadomiony 
o zarejestrowanych dla jego gospc* 
darstwa obszarach gruntów, oraz o 
ustalonej sumie ubezpieczenia i skład 

i ki, przy czym Przysługuje mu prawo 
żądania zmian dotyczących ubezpie* 
czenia, zgodnie z istotnym stanem 
rzeczy.

Drożyzna w polskich 
uzdrowiskach

W  Morszynie, uzdrowisku rekla­
mowanym jako polski Karsbad, pa­
nuje niepomierna drożyzna. Najtań­
sza III klasa pensjonatowo - sanato­
ryjna kosztuje od osoby 12 zł dzien­
nie, II. klasa — 25 zł., a I klasa — 
40 zł. W  poi ównanm z autentycz 
nym Karlsbadem Morszyn stanow­
czo jest za drogi. W  kołach zainte­
resowanych twierdzą, iż tolerowa­
nie podobnej drożyzny* nie pow­
strzyma naszych kuracjuszów od 
wyjazdów za granicę*

Naszto Konto P , K. O. 
408.727

w sp o m n ie *  *.a
,tam dniom się me spieszy — 
marudza i stają rakiem 
jak szkapy zjeżdżone —
w szuwarach rozszumiahrch szurgotem szumu 
słońce szasta im pokłonem 
kartoflana juszką kwaśnieją chwile 
czekaniem kucają po bagnach — 
żmudną jednostajność przecina biedniarka

I śmierć nagła 
drwią blaskiem okrzyżone kopułki 
a palce zdębiały śiamaza’*rue niżą 
czarne paciorki —  
wydmy jak baby ciężarne 
pchają wsiom pod nos zółtosine brzuszyska 
pod kiecką lepianek głód zęby suszy 
w mózg niesyt niepewności wciska — — —

— Tak mnie! wiecej zaczyna się moj 
wiersz o Polesiu z książki , Prosto w oczy ‘ 
i, taka niemrawa melancholia omota cieb 
człowieku, gdy znajdziesz się wśród bezo 
brzeżnych połać, trzęsa-wisk, jezior, komy o 
szy, lasów okalających, pagórki piaszczyste 
i kurne chaty ze smutnymi oczyma ich mie* 
szkańców, gdy zabłądzisz w
tę stronę polskich uroczysk, chłowieku, szuo 
kający cudów przyrody, wrażeń, twórczego 
spokoju i, komarów. — Ja, to po prostu, 
I ojechałem celowo, gdyż jeden z moich 
przyjaciół napisał, że rada gmmna miastecz* 
ka Łunińca, gdzie chodziłem do jednego z 
wielu gimnazjów, Kazała na moją cześć wmu 
rować tablicę na froncie domu eme-ytowa* 
nego dyrektora tej szkoły, tak, żebym pozc-- 
stał w pamięci wszystkich, ma tylko dvrek-- 
(ora. któremu moja upiorna postać w mut:* 
durzę ucznia, i do tej pory, nic daje po nos 
cach męczących, spać. — Wybrałem się na 
wiasną uroczystość. Tymczasem m u r o w i:  
nie tej marmurowej tablicy odiożonc, gdvz 
artysta rzeźbiarz nie zdążył na czas wyryć 
n, oich złotych myśli i szlachetnego profilu 
— tak brzmiał oficjalny komunikat panów 
radnych, a faktyczną przyczyną było to, żt 
zabrakło pieniędzy na wykupienie płyty 
marmurowej, która za zaliczka nadeszła nas 
prawdę z Wioch słonecznych. Oto są dzieje 
moich zawiedzionych amb,cji j pragnien, ale 
wróćmy lepiej do dziejów Polesia, pokra* 
ianego dopł-wami leniwej Prypeci.

Pierwsze wiadomości o tej zierr: podoje 
w kronikaih Nestor i MProłanes, gdzie 
■wspominają o rzecznych bitwach Igora i 
Olgi na Dnieprze i Pi ypeci, zaznaczając, że 
Kuś ówczesna szła na zachód w celach zdo= 
byczy nie tak terytorialnych, ,ak zwvklych 
łupieży. Tylko pamięć pozostała o waro­
wnych grodach, w których ludność tych 
obszarów bagn:stych broniła się przed za* 
kutymi w żelazo najeźdźcami. Dopiero Ges 
nyminowicze wyparli częściowo naieźdźców 
i swoje znaki herbowe „Pogoni*1 zatknęli na 
murach miast. Tak trwało do czasów wstąpi- 
nia na polski tron 'Władysława Jagiełły, któ 
ry równocześnie z sprowadzeniem zakonna 
ków^ rozpoczął polonizację tego kraju Kra. 
ina Poleska wydała też „sławnego naczelni: 
ka w sukmanie" Tadeusza Kościuszkę, któ--

(Rtpoi+azl
ry w 1764 roku urodził się w zaścianku Me: 
reczowskim nie daleno mieściny Kossowa, 
a w brzeskich szkołach zaKonnvch wychos 
wał się. W  roki* 1826 na tej ziemi, w Szo.- 
stakowie koło Kobrynia, *irodził się Romti 
ald Traugutt, wódz, organizator i prawie 
żc spiritus mowens walk powstańczych 1863 
roku, za co piątego sierpnia wraz z innymi 
czterema przywódcami powstania zawisł na 
szubienicy w Warszawie, przed tym kątową, 
ny niemiłosiernie przez zbirów moskiew­
skich, wśród których był nawet jego kole. 
ga szkolny z czasów świsłockich. Historia 
szarym pyłem zapomnienia uparcie pokry= 
wa dawna świetność Kolesia, oddala ją, 
stwarza z niej mity j wspomnienia, nieda: 
jące się niczym fizycznym utrwalić, zabez­
pieczyć na wieki. — Spustoszenie przygnia* 
(a i wygładza minione wieki rozwoju. Dziś 
Poleszucy też są inni m/dej usłużni i po= 
słuszni, butni w swym twardym milczeniu, 
podejrzliwi i upaici, we wszystkim szukają 
przyczyn swojej biedy, która plemi się, wy: 
łazi 7 niedostępnych trzęsawisk i uparow 
zalega wsie. — Tylko miasta jako tako dy: 
sza i rozwijają się. W si, żeby wstała trzeba 
ziemi urodzajnej, *rzeba melioracji — trzeba 
osuszenia bagien złotodajnych, ^ewnie, że 
wtedy pryśnie czar i odurzający urok tej

kramy mgieł, różowych wschodów, ołysz= 
czących w topielach poranków i rozśpiewa* 
nvch, choć ponurych, gromad chłopow, po. 
wracających z dworskich poi, ale wtedy bą- 
c*2 ie chleba podostatkiem ale wtedy będzie 
śmiechu podostatkiem, wtedy będzie nadziei 
; wiar*, podostatkiem; a wiara jest motorem 
postępu! I pewne, że narodzi się syty, praw 
dziwy czar Polesia, syta wesołość chłopa z 
nad Prypeci — narodzi się nasza, chluba na 
tej ziemi. — Już w tym kierunku coś się 
roni, lecz jest to jeszcze nieuchwytne i me* 
współmierne do przeszłości, do obszaru, do 
biedy, do tęsknoty. — A le kroczy mocno i 
twardo idzie nadzieja dla Poleszuka. — A  
ja tymczasem wędruję dalej, naładowawszy 
serce żalem wspomnień za minionymi lata­
mi chłopięcymi, za rozwianą przyjaźnią lu= 
cizi, znajomych, druhów, przyjaciół naimiU 
szych, najdroższych, którzy zapomnieli, za= 
pomnieli na zawsze, zgubili ,utopili gdzie-' 
w topielach nasze uściski szczere, nasze za=

'. ca, nasze uczucia — — —
Zostało tylko moje wspomnienie, które 

v/ tej chwili wiatr miota po piaszczystej, tru 
dnej drodze — wlokę się, wlokę — za echem 
minionych lat poleskich, idę w przyszłą nał 

..dziei — —
Antoni Gronowicz

Prof. MalinoinsM przyjeżdża
do Polski

Jak dow iad u je  się ajencja PIL, d o  W a r: 
szaw y przyb yw a  wczesną jesienią uczony 
św iatow ej sław y, prot. LTmwersytetu Ion> 
dyńskiego, B ron isław  M alinow ski, autor 
• iośnego dzieła pt „Z y c ie  seksualne dzi: 
kich“. Prof. Malinowski ma bliższą rodzi 
ne w  stolicy , tak ze w izyta  jeg o  będzie mia: 
la charakter ściśle pryw atny. Przed przyjaz 
dcm  d o  Polski, prof. M alinow ski weźm ie 
udział w  mi ę d zy n a ro d o w  vm  zjeździć  
w  R rzym ic, k tóry  będzie  obradow ał

V miliony bezpaństwuwim
w Europie

Londyn (Kabel). Komitet dla 
spraw uchodźców przeprowadził sta 
tystykę bezpaństwowców w* Europie 
ustalając icli cyfrę na 4 miliony. 
Jest wśród nich W z miliona Rosjan 
(z pochodzenia), tyluż Greków z Ma 
lei Azji, 350.000 Orm,an, 131.000 Ż 3 
dów nier reckich," niepożądanych A* 
rabów* z Iraku — 25.0f'0 i około 
miliona uchodźców z dawnei Austrii,, 
Italii Weiner. Hiszpanii i inn.

we wrześniu p od  przew odnictw em  prof. 
V o lp e  z A kadem ii Italskiej. P rof Malinow= 
ski w ysłany jest przez rząd angielski jako 
w ybitny  znaw ca p roblem ów  k olon ia lnych  
A fry k i.

Policjant żydowski vi Palestynie
skazany na śmierć

Londyn PAT. W  'Lasie potyczki jaka 
nastąpiła między zmotorvzow mym patro* 

km  wojskowym i bandą Arabów zabitych 

zostało 8:miu Arabów, 15 rannych i 4-ch 

wziętych do niewoli.

Dziś w nocy zostały przecięte przez nie: 
znanych sprawców linie telefoniczne, łączą, 

ce Terozolimę z zagranicą. Przez kilka go» 
dżin komunikacia telefoniczna była nie* 
czynna.

Wysoki komisarz bryt, w Palestynie od* 
rzucił prośbę o ułaskawienie 24*letniego po* 
liman,a żydowskiego Szwarza. który został 

skazany w styczniu br. przez trybunał woj* 
skowy na śmierć za zabicie policjanta a* 
rabskiego.
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Krwaws napad na listonoszy
leden zabity, drugi śmertelnie ranny

Wieś Skuły pod Alszowem była. 
terenem krawego napadu na listono­
szy pocztowych.
„ Podczas napadu jednego Lstono' 
sza zabito drugiego zaś cit-zko ra- 
niono. Przebieg krwawego napadu 
był następujący. Urząd w Skulach 
wysłał do agencji w Bukowcu listo- 
noszą Władysława Kowalskiego o- 
raz jego brata Romana. W  drodze po 
ATotnej w odległości kilkaset met- 
rów od Skuł do prze jezdi ijących 
wyskoczyło nagle dwóch nieznanych 
osobników z rewolwerami w rękach, 
którzy z miejsca zasypali ich strza­
łami. Władysław Kowalski raniony 
paroma kulami padł trupem na miej* 
scu zaś brat jego otrzymał cięzk. po­
strzał w rękę i w twarz Po napadzie 
bandyci zbiegli. Ranny Roman Ko- 
wałsjki ostatkiem sił doczołgal się

do najbliższych domow skąd odwie­
ziono- go do szpitala. Natychmiast 
zawiadomiona policja wszczęła ener­
giczne dochodzenia w celu wykrycia 
sprawców zuchwałego napadu. U- 
rzad pocztowy stwierdził brak pacz­
ki wartościowo którą zapewnie zra­
bował bandyci.

Senatorzy i
na kortach

9-ciu senatorów i 18-tu deputo­
wanych na kortach Tennis-Clubu w 
Paryżu! Niebylejakie asy parlamen­
taryzmu spotykają się po obu stro­
nach siatki: ze strony senatorów grać 
będą m. in. C. Chautemps, G. de

Sprzedali nie sw^ia 
kamienice

Maksy malny stan zatrudnienia na 
wszystkich robotach publicznych 
wyniósł w r. 1937/38 — 2'8.440 o- 
sób i przypadał na koniec września 
1938 r.; w bieżącym sezonie robót 
w końcu czerwca stan ten wyniósł 
247.976 osób. Przeciętny stan za­
trudnienia w ubiegłym sezonie wy­
nosił 139.918 osób, przewidywany 
zaś przeciętny stan zatrudnienia w 
sezonie bież. — 224.000 osób. W  
bież sezonie robót, w związku ze 
zmiana polityki finansowej tych ro­
bo* o dużym stanie zatrudnienia,— 
podjęto akcje przesiedlenia grup 
bezrobotnych ze środowisk, w któ­
rych nie ma możliwości zatrudnie­
nia, do miejscowości, w których są 
prowadzone omawiane roboty. O- 
gółem w bież. sezonie przesiedlono 
dotychczas około 13 4 ys. bezrubot-

CZYTAJCIE CODZIENNA 
P R A S Ę  
D E M O K R A T Y C Z N A

ny^h, z czego poza granice woje­
wództw, ia których terenie zamie­
szkują około 4.500. Akcja ta rozwi­
ja się co raz pomyślnej.

W  najbliższych dniach przed Są­
dem Okręgowym w Chrzanowie 
odbedzie się sensacyjna rozprawa. 
Bohaterami rozprawy będzie grupa 
oszustów: Alfons Regniok, Maria 
Poloczek i Chrubasik. Wszyscy do­
puścili się oszustwa na szkodę Lui­
zy Fiabianównej z Chrzanowa.

deputc wani
tenisowych
Wendel, Menier, Rio, ze strony de­
putowanych wystąpią: Pietri, Yidal, 
Bugnet, Morane i inni. Federacja 
Francuska Tennisu wzięło na serio 
ten mecz. który odbędzie się pod 
jej protektoratem, tak iż zawody te 
będą oficjalnie pod względem sporto­
wym. Zwycięzców czekają nagrody 
w postaci pucharu, oraz medali. 
Dobry znak ! Skoro parlamentarzy­
ści a wśród nich i osobistości ofi­
cjalne (wicepremiei ChautemDs) i 
król stali (de Vendel) oaaają się 
rozgrywkom tennisowym, to widać 
że pokój Europy jest jeszcze dość 
wrytrzymaly. Lepsze kule tennisowe, 
niż kule stalówce.

rionęd można obecna jechać za zniżką
kolejową

W  ciągu sierpnia r. b. obowiązują 
następujące zniżki koL;owe:

Do dnia 17 b. m. wszyscy, udają­
cy się na Targi Kalwary isk c w Kał- 
wam Zebrzydowskiej kort) stać mo­
gą z 75%-owej zni -K.i kolejowej w 
drodze Powrotnei. Do dnia 36 wrze­
śnia r. b. obowiązują 50% ulgi kole­
jowe przy wyjeździe do większości 
miejscowości na ziemiach wschod­
nich. Od 12 sierpnia do 6 września 
r. b. zorganizowane będą w Pińsku 
,Dni Polesia". W  tym czasie turyś­
ci, udający się do Pińska, korzystać 
mogą z 66%-owej zniżki kolejowej. 
Wreszcie od 10 do 17 sieroma r. b. 
przysługu ją 66-%owe zniżk kolejo­

we do Nowego Sącza, w którym od­
będzie się w tym czasie Zjazd Gór­
ski.

Fiabianówna w-eszła w porozu­
mienie z Poloczkową podczas sprze­
daży sw-ego domu. Poloczkową mia­
ła jej się wy starać o dobrego kup­
ca. Poloczkową zamiast wyszukać 
kupca, udała się do swych wspólni­
ków i opowiedziała o zamiarze swej 
znajomej. Następnie do Fiabianowny 
zgłosił się Reginak ofiarowując jej 
swe pośrednictwo. Fiabianówna po 
pewnym czasie zamianowała Regi- 
niaka swym pełnomocnikiem. Re- 
giniak mając pełnomocnictwo sprze­
dał dom Fabienówny wręczając jej 
jako zaliczkę 6.000 zł. resztę kwoty 
t. j. 50.000 zł przywłaszczy! sobie.

Słoiicu pochyla Biel; Eifla
Przez jednostronne nagizewanie 

a tym samym przez rozszerzenie 
metalu, słońce powoduje systema­
tyczne pochylanie się słynnej wieży 
Eiffla w Paryżu. O sile tego proce­
su świadczy fakt, że ranne słońce 
pochyla wieżę o 150 milimetrów na 
zachód. W  południe natomiast słoń­
ce pochyla ją o 100 mm. na pół­
noc. w ieczorem zaś o 73 mm na 
wschód.

Pryszczyca zagraża parkowi Naro­
dowemu w Tatrach

Stwierdzono ostatnio, 
źe epidemia pryszczycy szerzy się 
w dużym stopniu wśród sarn i ko­
złów tatrzańskich. Przeciwdziałanie 
epidemii jest trudne. Spodziewane 
jest ogłoszenie zakazu polowań na 
sarny.

laHiemu p o d a t M  podlega pomacniH
podr&źuiący

Najwyższy Trybunał Administra­
cyjny wydał ostatnio ciekawe orze­
czenie w sprawie podatku, jakiemu 
podlega komiwojażer. N. T. A. uz­
nał, że odbieranie przez pomocnika 
podróżującego towaru, nadsyłanego 
pod jego adresem przez reprezen­

towane przedsiębiorstwo i podział 
tego towaru mięazy klientów tegoż 
przedsiębiorstwa nie pozbawia ko­
miwojażera charakteru pomocnika 
podróżującego, który podlega po­
datkowi przemysłowemu jedynie w 
formie świadectw a przemysłowego.

lU T ^ lK J A A S C M O ^

„ B A G N O ”
57) P O W IEŚĆ

Gdy Der san pozostał sam, ząralił cygaro, ude­
rzająco podobne do tych. które leżały w puaełku na 

, biurku dyrekora. Dersan nieraz zachodził do tego 
pokoi u, przygotowując różne obrachunki, listy, dys­
pozycje...

Puszczając w powietrze kłębitny dymek, przy- 
mru ył z zadowoleniem małe oczy pod grubymi 
szkłami w rogowej oprawia i pr.tr7’ 4 przed siebie, 
jakby tam gdzieś na ścianie widział przyszły prze­
bieg sprawy owego Beei ena.

Po jakimś czasie wstał Erdmarm od atolu. Z  nim 
prominenci. Było o znakiem dla innych, że pauza 
.jest skończona. W olno wsrali z miejsc i poczęli się 
^chodzić w studio. Zapłonęły znowu żarów ki rzu­
cając czerwony półmrok dokoła, ociężale wałęsał się 
fryzjer oglądając poszczególne twarze, by kogoś przy­
czesać, to znowu przypudrować, wedle potrzeby. 
I on starał się o to, by być komecznvm — iueodzow- 
nam.

— Dersan, wołał reżyser, a gdy ten stanął przy 
mm, spytał — czy .panna Polly gotowa?

Dersan pobiegł do garderoby, by ją osobiście 
sprowadzić. NFiedziął, że między nią a Łrdmannem... 
Erdmann rmał w krotce kręcić nowy film...

Margot Polly spędziła cały czas w osobnej gar­
derobie, leżąc na otomanie, to znowu siedząc przed 
lustrem, lub dla zabicia czasu czytała książkę. Nie 
chcąc -do ostatniej chwili mieć z komparserią nic 
wspólnego, kazała sobie obiad podać do garderoby.

Teraz weszła do atelier, jakby była przynaj­
mniej Gretą Garbo. Może tylko Marleną Dietrich. 
Jakbv od tej maleńkiej rólk zależało powodzenie 
filmu. Ostentacy in,e przywitała się z Erdmannem. 
kóry przedstawił jej głównych aktorów i nie tracąc 
czasu, rozpoczęto odrazu próby.

Na uboczu stała kumparseną omawiająca kry 
tycznie to, co się przed jej oczyma odgrywało.

Polly miała przedstawiać kokotę wałęsającą się 
po ulicy, będącą Przypadł owo świadkiem mordu, 
włamania, lub czegoś podobnego, na czym opierał się 
dalszy rozwój akcji. Polly miała mieć kilka dużych 
zdjęć w tej scenie, a takzc i w innej. Była to mała, 
ale wdzięczna rólka, mogąca przy dobrym wykona­
niu śdągnąc na siebie uwagę osób miarodajnych. 
Polly okazała się -ednak tak nieutalentowaną, tak 
mało pojętną, żu wzbudzała swym zachowaniem się 
nie współczucie kolegów, ale głośne śmiechy i uwagi 
Komedianci są złośliwi:

— Kto dał takiej' krow-e tę rolę?, zwróciła się 
z pytaniem Ria Carmer do Ellen Lomer. To n.epo- 
dobieństwo, oburzała się w przekonaniu, że ona by 
to lepiej zagrała.

— Wprost skandal odparła Ellen.
Obie, ale każda z osobna pękały z zazdrości, 

że im tej rólki nie powierzono.
Tymczasem reżyser Erdmann starał się usilnie 

ratować sytuację. Kilka razy Pokazał jej, jak sobie

scenę tę wyobraża. Odegrał jej całą rolę. Odniosło 
to mały skutek. Polly stale robiła przeciwnie. Za­
miast być zwykłą kokotą, starała się usilme zazna­
czyć, e jest damą. Miast grać samą siebie, sadziła 
się na coś, co nie leżało w jej naturze. Nta próbach, 
które przy innej obsadzie były zbyteczne, przeszły 
godziny.

Z trudem zdołano scenę te przeprowadzić dc 
końca i na rym zakończono pracę dnia.

Komparseria spieszyła do klubu. Przy wyjściu 
vridz ino tam czekającego młodzieńca, który niecier­
pliwie patrzył na zegar umieszczony nad bramą, nie 
odważając się weisc. Była dopiero za kilka minut 
piąta. Grzecznie usunął się im z drogi...

Po chwili u sza zaleeła garderoby i korytarze, 
a tłuczenie młotków w studio zdradzało, że praca 
architekta leszcze nie ustała.

Punktualnie z wybiciem piątej godziny, sta* pan 
Futz Bee-en na korytarzu przed drzw tai u, na któ­
rych widniał napis, „Kierownik zdjęć DERSAN".

Mijały minuty. Koło niego przebiegali robot­
nicy, malarze dekoracy|n; w ochlapanych farbą kit­
lach, elektrotechnicy zajęci przegrupowaniem gniazd 
lamp łukowych i inni mający coś w studio do czy­
nienia. N ’kt nie zwracał na mego uwagi, nikt się 
o niego nie troszczył. Smętnie wodził za mmi oczyma, 
odprowadzając ich wszędzie wzrokiem, zazdrościł im 
pracy... Pokornie, trzymając kapelusz w ręce, prze- 
stępował z nogi na nogę, oglądając dla zabicia czasu 
motyw malowidła na ścianie i spoglądał cd czasu do 
czasu na zegarek.

(ciąg dalszy nastąpi)



8 KRAK( g  >KI K UF róR WIECZORNA

Kopy zo hałaśliwe
zachowanie

Stambuł. PAT. W  Izinurze (Smy 
rpa) przeszło 100 osób zostało uka* 
ranycb grzywną po 1 funcie tureckim 
(4 złote) za to, że zachowywały się 
hałaśliwie i mówiły zbyt głośno w ję 
zyku obcym.

Podobna kara będzie nakładana na 
wszystkich tych, którzy będą mówi 
li głośno w języku obcym w nrejs* 
cach publicznych (w  tramwajach, na 
statkach, na ulicy i td.). Podając tę 

, wiadomość, pismo „Dzumhuiiet" za5 
macza, że w Grecji analogiczne ziuzą 
dzenie wydało doskonałe wyniki.

Dziennik spodziewa się, że magis5 
tiat w Stambule pójdzie śladami 
Smirny.

♦ D R O B N E ♦

KUPISZ OD 10 DO 50% TANIEJ !
korzysta ja.c z okazyjnej wysprzedaży
5.000  szt. b ie liz n y  m ęskiej
I DAMSKIEJ wszelkiego rodzaju. 

Pończoch, ska-pet męskich, dam­
skich i dziec. Bluz, oraz wszelkich 
— artykułów galanteryjnych —
w znanej -ze solidności Firmie

A  rc A  P  A «
Kraków, PLAC SZCZEPAŃSKI 9.
= =  obok Banku Rolnego. ■■ -■

SPZEDAŻ HURT3JYNA i DETAILICZNA

ODCISKI usuwa niezawodnie „RIGO“ 
50 groszy Drogeria 

—5 C H A P . E N S O N  A—
Kraków Plac Nowy

JEDYNIE TYLKO „PERŁA" WRZ5SIN 
SKA 1. Centrala Wolnica 8 Pra­
nie kołnierzyka 8 groszy. Czysz­
czenie ubrania 3 50 zł. Sukni 2 zł.

sa tu

BELLOT usuwa owło­
sienie wraz z cebulką 
bez ś l adu ,  zawiei a 
zupełnie nieszkodli­
we składniki 
RAZOL specjalny dla 

Pań perfumowany usuwa zby tecz- 
ne owłosienie z rąk, nóg i pach. 
Gwarantujemy za skutek. Pióbki 
bezpłatne. (W e j ś c i e przez sień). 

3. SCHONWALD Kraków, Dietla 51.

K O S T I U M Y  kąpielowe, najnowsze 
fasony damskie, męskie, dziecinne 
spodenki, bezrękawniki, „3 O I f y” 
wełniane, angorowe, po nieby­

wale niskich cenach, poleca. 
Pracownia Trykotaży F E L M A N 

Kraków, Sebastiana 23, 
Uwaga: przerabia stare kostiumy 

na najnowsze fasony.

Potrzebny .aolny bufetowiec od 
zaraz, wiadomość Plac Zgody 4 
drzwi nr 1.

♦ N A U K A ♦

KURSY SAMOCHODOWE -*• Kraków, 
dawniej Szewska 1 ubecnie prze­
niesione KRUPNICZA 14 tel. 206 88.
Prowadzonę przez f a c h o w c ó w  
Prawo jazdy gwarantowane. 
Wpisy codzie unie.

Kronika kielecka
K ielce, (od kor.) W  rzece N id z .e  p od  

I' ielcami utonął W ito ld  Starczewski, 22»let 
ni student politechniki warszawskiej, prze* 
byw ający na letnim  o b o z ie  akadem ickim  w  
G órach  Św iętokrzyskich

W e wsi B erezów  utonął w stawie kupiec 
kielecki L ejw or R ozen blum

* * *
N a szosie p o d  Kielcam i w ydarzył się nie* 

szczęśliw y w ypadek , sp ow od ow a n y  nie sto 
sow aniem  się d o  przepisów  d rogow ych . W  
p ob liż u  S uchedniow a Stanisław O ba ia , ja* 
dąc row erem  najechał na drugiego rowerzy* 
stę Józefa  W od e lsk iego  ze S ło jow a , który 
skutkiem zderzenia upadł na jezdn ię , doz.* 
nawszy rozbicia  czaszki w krótce zmarł. W i* 
nę w ypadku  pon osi W od elsk i, gd yż  jechał 
n iew łaściw ą stroną jezdni.

D rugi w ypad ek  miał miejsce na szosie kie 
leckiej. A leksander W aw rzyńczak  z Kielc, 
jadąc m otocyklem  wraz z żon ą  najechał na 
jad ącego  m oto *rowerem M ieczysław a G rzy  
b ow sk itg o , rów nież Kielczanina. W skutek 
zderzenia jadący  doznali licznych  obrażeń  
cielesnych tak, że m usiano ich odw ieźg: d o  
szpitala w  K ielcach. W inę w ypadku  pcno* 
si G rzybow sk i, gd yż  jaaąc pierw szy przy  
skręcaniu nie dal sygnału ostrzegaw czego.

* s  e

W e wsi O sto jów , p o w  K ieleckiego, Józef 
Brzeziński manipulując znalezionym  grana 
tern sp ow od ow a ł w ybuch  i doznał ciężkich 
poranień  brzucha i twarzy. N adto granat 
urwał mu 3 palce u lew ej i 2 u praw ej ręki. 

* *
Kielce, (od kor). W  O p oczn ie  spłonęła 

fabryka w y ro b ó w  ceram icznych, zatrudnia* 
jąca ok . 250 robotn ik ów . Pożat pow stał w  
suszarni a następnie przeniósł się na halę 
m aszyn, którą strawił doszczętn .e Straty 
w yn oszą  o k o ło  300.000 zł przyczyna poża* 
ru dotychczas niustalona

.  * *

Kielce, (od kor). W c wsi Ż y d ó w e k  w  
pow iecie  stopnickim  o d  uderzenia pioruna 
spaliła się stodoła  w raz ze zbioram i stano* 
w iąca w łasność W o jc iech a  K ucharczyka. Po 
nadto o d  uderzenia tego sam ego pioruna 
zabity  został M ichał Janus, zn a jd u jący  się 
w  tym czasie o b o k  stod o ły

Hponiba olbyska
O lkusz, ( o d  k or.) W  Iw anow icach  p ow . 

m iechow skiego utonęła w  rzece M ir.ożce 
41*letnia Karolina M arek pod czas m ycia na 
czyń Jak ustalono pow od em  w ypadku b y ł 
nag ły  atak epileptyczny M arkow ej, podczas 
k tórego w padła d o  w od y  pon osząc śmierć, 

e »  e 

G osp od a rz  z  Igołom ii p ow . M iechow skie 
g o  Franciszek Czekaj kopnięty przez konia 
w  brzuch doznał tak ciężkich obrażeń , że 
w  krótki czas p o  wyDadku zmarł

M e c z t a  prof. angirlshisli
Warszawa, (tel) Wczoraj Pizyby 

ła do Warszawy wycieczka naukowo 
propagandowa profesorów i doceń* 
tów wyższych uczelni angielskich w 
liczbie- 18 osób Dod kierownictwem 
p. Russela dyrektora rolniczej stacji 
uoswiadczalnei Rothemstad Wycie* 
czka wyjechała z Londynu 50 lipca 
br. i zabawi w Polsce do 16 sierpnia.

Dotychczas goście ansielscy zw*e* 
dzili łroznań, Biskup’n, Bydgoszcz i 
Toruń.

Program pobytu przewiduje zwie* 
ozenie szeregu rmeiscowośa o zna* 
czeniu historycznym oraz ociekty roi 
ne, jak stacje doświadczalne wzoro* 
w o  prowadzone maiątk' ziemskie 
i t. p. Z większych miast goście zwie 
dza Wilno, Kraków i Katowice i 
Pińsk.

Wielki lot
eskadry amerykańskiej
Waszyngton. PAT. Eskadra zlo* 

żona z 44 bombowców marynarki 
Stanów* Zjednoczonych dokonają bez 

i lądowania lotu na trasie Seattle * San 
J Diego, wynoszącej 2255 kim bez naj* 

mniejszego wypadku.

W a p n o  palone i gaszone
kamień i tłuc ceń wapienny 
cegłe maszynowa I klasy, oraz 
wszelkie w yr o b y betonowy 
—  3-zr p o l e c a ł a  = -----
Hialsim Z a k ła d y  Ceramiczne
Kraków Jl Szcztjzanskl 5. Telenn Br 114-12

P O L E C A

WYROBY

Z Ł O T E

SREBRNE

i ZEGARKI m

P R ZYJM U JE
O B S T A Ł  U N K I

R E P E R A C J E

K-RAKÓW

K U P U J E  

Z Ł O T O  

S R E B R O  

BRYLANTY 

i P E R Ł Y

T E L E F  O N  

Nr  1 4 1 - 3 5

i t a k i  przyjęcia nr Studium 
Hycii. Fizycznego llniw. lup eil.
w Kranówie (przy Wydz. LekarsUiim)
Studium trwa 3 lata; ma aa cel rpzygoto* 

w ać studiu jących  d o  u zyskania .stopn ia  nau 
k ow eg o , tj. magistra w ych . fiz D y p lom  ta* 
ki daje kandydatow i m ożność składania eg* 
z.\minu nauczycielsk iego z w ychow ania fi* 
zy czn ego  dla s zk ó ł"  sredm ch i sem inariów  
nauczycielskich  (liceum  pedag.)

Studenci (tki) Studium  W ychow ani., F izy 
czn ego  Uniwersytetu Jagiellońskiego mogą 
frekw eniow ać w yk ła d y  i ćw iczenia W v d zia  
1 i filo zo ficzn eg o , b y  uzyskać m ożność nau 
czania drugiego przedm iotu  (d o d a tk o w e g o )

Z e  Studium  korzystać m ogą rów nież i siu 
chacze innych  W y d zia łów , k tórzy  p o  uzys* 
kani u magisteriatu ze sw ego przedm iotu  i 
zdania poszczególn ych  egzam inów  z zakre* 
su W y ch . Fiz. pragną rozszerzyć dy p lom  
magisterski.

Podania o  przyjęcie na Studium przyjm u* 
je  D yrekcja  o d  20 sierpnia d o  20 września 
w łącznie. A d e s : Studium W y ch . Fiz. U . J. 
K raków , ul Zvblik iew acza  N r. 5. D o  poda  
nia należy d o łą czy ć :

1) Ż y c io ry s  z podaniem  prz|należności 
m iejscow ej i zaw odu  rod ziców .

2) M etrykę urodzen ia (n iep rzekroczony 
i0 rok  życia ).

3) Św iadectw o do jrza łości (matura gim n)
4) F otografia  (m ożliw ie całej figury)
5) Ewentualne zaśw iadczenie sprawno 
ści fizycznej jak P O S, PW  lub  inne 
w ystaw ione przez dyrek cję  zakładu, 
w zględnie nauczyciela  w ych  fiz.. wła 
dze harcerskie i td

6) D ok ła d n y  adres.
7) Kwit zapłaconej w  Kwesturze UJ. tak 

S r  m anipulacyjnej w  kw ocie zł. 10 lab prze 
słanie tej k w oty  wraz z podaniem  o  przy ję  
cie pod  adresem D yrekcji Studium W . 4-

W szy scy  kandydaci (tki), k tórzy (re) zło* 
żą podanie  w terminie przew idzianym , win* 
ni uiścić nadto taksę w kw ocie 10 zł. za 
przeprow adzenie badań w stępnych i ćwi ■ 
c . eń próbn ych , oraz zł. 4 za badania lekar* 
skie; ob ie  te taksy płatne najpóźniej w  dniu

p izeorow adzan ia  badań. O  m iejscu, dn iu , i 
god zin ie  tych ibadań zostaną kandydaci 
(Tki) zaw iadom ieni osobn ym  pismem

Program  studiów  zawarty jest w spisie 
W -k ła d ó w  U niw  Jagiell., k tóry  m ożna na 
być u portiera Uniwersytetu w  C ollegium  
n o um.

Ze sportu
Praga. P A T . W  Pradze czeskiej w obec 

35.000 w id zów  tozegran y został rew anżow e 
m ecz piłkarski o  puchar środkow ej Euro* 
oy  pom iędzy  Slavią i F. C . G enovą. Z w ycię  
żyła Slavia 4:0 (2 :0 ) W szystkie bramki dla 

zw ycięsców  zd o b y ł Bican. Poniew aż w  nic 
CCelę Fercncvaros z kolei w yelim inow ał 
turyńską Juventus, w  finale pucharu środko 
v*ej E uropy w alczyć będą Slavia i Ferenc* 
vaf os.

K openhaga. P A T  Na zaw odach  p ły w ać , 
kich w  K openhadze słynna duńska pływa* 
erka R aghild H veger ustanowiła 25 rekord 
św iatow y w  sw oje j karierze sportow ej T ym  
razem D unka popraw iła  sw ój w łasny re* 
kord  na 400 m. stylem d ow oln ym  z 5:08 d o  

‘ 5 : 06,1
M ięd zyn arod ow y  ko* 

mitet olim pijski w  Lozannie oficja ln ie  za* 
\viadom ił fiński kom itet olim pijski, że kan* 
de datura H elsinek na organizatora 12 olim  

■pUdw w 1940 roku została zat ^ r d z o n a .
O slo . P A T . M iędzypaństw ow y mecz lek 

koatletyczny Polska — N orw egia , k tóry  się 
YidbęJzie w  dniach 8 i 9. bm>. w O slo  w vw o 
bfl w N orw egii duże zainteresowanie. Fraia 
norw eska zam ieszcza skład polsk iej druży* 
ny, podkreślając w ysoką klasę polsk ich  lek 
koatletów . Zw łaszcza duże zainteresowanie 
w zbudza start K usocińsk iego w  O slo  p o  je* 
go pow roc ie  na b ieżn ię M ecz  ma siv o d b y ć  
r.a n ow ow y bu d ow a n ym  stadionie Bislet w  

, O :.lo.
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